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Dziennik Kraj wychodzi codzień wieczorem z wyjątkiem niedziel i świąt. 
Numer pojedynczy w Krakowie i Lwowie kosztuje 10 centów. 


Przedpłala wynosi: 


i rocznie kwartalnie miesięcznie 
W Krakowie. iori ciie. 20złr. — BGazłr. — Xar, 
w Austrji i Węgrzech ,... 24 ,, AB Wy — 2 „ 25 cent 
W Prusach i Niemczech... 16tal 20sgr.. 4tal. 5 sgr. 1 tal. 15 sgr. 
We Francji i Anglji....... 108 frank 27 fr. — 10 franków. 
W Belgji, Włoszech i Szwaj- 
U RYN: PIEDEPEMA 80 frank. 20 fr. — 7 franków. 


Przedpłatę przyjmuje Administracja dziennika Kraj, wszystkie Urzędy 
PY, prJ RUJE A ac] RAZOJ y WSZY pie 
pocztowe austrjackie i zagraniczne, oraz niżćj wymienione ajencje. 


Kraków, Wtorek 16 Marca. 


Nr. 15. 


KRAJ -= 


Redakcja i Administracja w Krakowie, ulica Kanonna l. 115. 
Ekspedycja miejscowa w drukarni Budweisera, ulica Grodzka. 
Listy niefrankowane nie przyjmują się. Reklamacje niepieczętowane 
wolne są od opłaty. Rękopisma nadsyłane Redakcji nie zwracają się 

i niszczone będą. A 


Cena ogłoszeń (inseratów) 


1 UODO E TETE e 
Stempel od każdorazowego umieszczenia. ...............«.-. 3 


Ogłoszenia przyjmuje Administracja dziennika Kraj, oraz niżćj 
wymienione ajencje. 


Ajencje przyjmujące przedpłatę. W Krakowie: Księgarnia Józefa Czecha, — Ksi 
Księgarnia Gazdy. — W Przemyślu: Księgarnia braci Jeleniów. — 

Ajencje przyjmujące ogłoszenia: W Krakowie: Księgarnia Józefa Czecha. — We Lwowie: Ksi 
ollzeile Nr. 9. — Oppelik, Wollzeile Nr. 
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(głoszenie przedpłaty. 


Dziennik „KRAJ* wychodzić będzie 
nadal w zwiększonym for- 


macie. 


Miejscowa prenumerata : 
za kwiecień 
za kwartał do końca czerwca „ 5, — 
do końca roku . . . . . . . . „15, 

z przesyłką pocztową 
w całćm państwie austrjackićm: 
za kwiecień v <oZ0EC2 c,'25 
za kwartał do końca czerwca „ 6 ,, 
ua Końca TORM o -.. « s, GzAB:, 

w Prusach i Niemczech: 
za kwiecień Tal. 1 sgr. 15 
REWA a edy b 45 
00 KOBER ROKU. 04... „12 „18 


we Francji i Anglji: 


A 00 e E A T 


a a A E a 


— 


PRKWIECIEŃ | --. o A s « 2 10 fr 
RZN Gan i RAA 27 , 
lo kończ Fel". . a 81 ,, 
w Belgji, Włoszech. i Szwajcarji: 
A EWIOGIEŃ o ii ai PER A 2 
miewał .. - -. - «wa y 20 ,, 
dokońca roku. . .. . 11... 60, 


Wszyscy nowi Prenumeratoro- 
rowie otrzymają bezpłatnie, na żą- 
danie, początek drukującćj się obecnie 
powieści Kdmunda Chojeckiego p. t.: 

„PRAKSEDA*. 


Kraków, 15 marca. Niedowierzanie 
pokojowemu usposobieniu europejskich 
dworów, któreśmy wyrazili przy pier- 
wszem ukazaniu się naszego dziennika, 
pomimo tchnących pokojem mów trono- 
wych niektórych panujących, opiera sięna 
coraz silniejszych podstawach. Niedawno 
jeszcze, dla wielu wojna zdawała się da- 
leką a nawet nieprawdopodobną. Przy- 
pominamy iż załatwienie sporu grecko- 
tureckiego w sposób który ostatecznie 
kwestji nie rozstrzygał, uważaliśmy za 
chwilowe zwycięztwo dyplomacji, a chęć 
kończenia półśrodkami na drodze konfe- 
rencji wszelkich zawikłań oceniliśmy ja- 
ko pium desiderium nie mogące zape- 
wnić spokoju Europie. Zaledwie kilka 
dni upłynęło, a zewsząd zjawiające się 
groźne symptomata, we wszystkich kra- 
Jäch silne wywołały wrażenie: Ubiegły 
tydzień przyniósł wiadomości, które rzu- 
city niepokój w umysły najmniej skłonne 
do przypuszczenia wojennych zaburzeń. 

Oznaki, które wzbudziły niepokój w 
spółeczeństwie enropejskićm dwojakiego 
są rodzaju. Jedne nazwać można skazów- 
kami jakie zwykły poprzedzać wojnę; 
drugie stoją już w rzędzie niezaprzeczo- 
nych faktów. 


zkr. 20 — 


hr. Usedoma dało powód do mniemania, 
iż wpływowi Napoelona III na florencki 
gabinet zapobiedz nie umiał. W ślad za- 
tem rozeszła się pogłoska, iż nastąpiło 
zbliżenie się z włoskim dworem Austrji, 
którćj nikt nie podejrzywa o złe stosun- 
ki z Francją. Ztąd powstał wniosek o 
potrójnem przymierzu tych trzech mo- 
carstw, wykwitającem z układów odda- 
wna prowadzonych na drodze tajemnój 
dyplomacji. Następnie podróż p. Nigra 
do Florencji i pogłoska o przeniesieniu 
go do Londynu, wyjazd do Florencji 
Mensdorfia, wezwanie do Paryża amba- 
sadora francuzkiego w Wiedniu księcia 
de Grammont, pogłoska o wyjeździe Be- 
nedettiego do Francji, zapowiedziane 
przybycie do Paryża jenerała Mac-Ma- 
hon i ambasadora francuzkiego w Kon- 
stantynopolu Bourée, długi pobyt w Pa- 


"|ryżu p. de Lagueroniere, oto są zjawi- 


ska niezwykłego ruchu w sferach dy- 
plomatycznych. Jeśli dodamy do tego 
niedawno odbytą do Moskwy podróż 
księcia Czarnogóry, zmuszeni będziemy 
domyślać się iż w Europie zaszły nagle 
wielkie chociaż oddawna spodziewane 
zmiany. 

Francuzkie półurzędowe dzienniki z 
wielkiem zadowoleniem wspominają o 
zbliżeniu się dworu wiedeńskiego z flo- 
renckim; pruskie zaś z coraz większem 
oburzeniem występują przeciw Francji, 
pragnąc zwalić odpowiedzialność za na- 
ruszenie spokoju europejskiego na prasę 
francuzką, 

Z drugiej strony, ogłoszone przez dzien- 
niki moskiewskie, dokumenta tyczące się 
sporu Turcji z Grecją, dowodzą, że dwór 
petersburski nie zaniedbuje interesów 
swoich na Wschodzie, a chcąc skuteczniej 
ukryć intrygi swoje, przypisuje takowe 
rządowi austrjackiemu. 

Bośnja i Hercegowina nie tają się z 
zamiarem powstania na wiosnę, a serb- 
skie dzienniki dotychczas tak pokojowe, 
zaczynają wtórować panslawistycznemu 
dziennikarstwu. 

Turcja w podległych jéj słowiańskich 
prowincjach coraz większe czyni ustęp- 
stwa, co nie przeszkadza Moskwie wszcze- 
piać w nie, za pomocą dzienników i 
czynnćj propagandy, przekonania: że naj- 
korzystniejszą dla południowych słowian 
jest carska opieka. 

Jakkolwiek różnorodne te wieści zda- 
ją się całą Europę przedstawiać zanie- 
pokojoną, przecież widocznem jest, że 
główne niebezpieczeństwo leży . niewąt- 
pliwie w kwestji wschodniej, jak to, 
słusznie tą razą wykazują wszystkie 
dzienniki moskiewskie. 


PRAKSEDA. 


POWIEŚĆ Z CZASÓW WOJNY TURECKIEJ 
przez 
Edmunda Chojeckiego. 


CZĘŚĆ PIERWSZA. 


(Ciąg dalszy.) 
Rudolf pospieszył za piękną przewo- 
Fdniezką w obawie wypadku jakiego na 
drodze. 

„Prakseda przytuliła ucho do drzwi; pil- 
nie wysłuchiwała. Po chwili podniosłszy 
g'rowę, ujrzała towarzysza za sobą... 
Uśmiechnęła się, przyzwała go ręką ku 
sobie. 

— Spig jak zabici — rzekła cichym 
głosem; — rzecz dziwna. Znam głos Chry- 
zęsa! Przysięgłabym, że się nie mylę!... 
Posłuchaj sam! 

Peroci, pogrążeni w głębokim śnie, sa- 
pali jak kowalskie miechy. 

— Chryzes, obyczajem opilców — rzekł 
Rudolf — boryka się zapewne z jaką sen- 


ną marą. 

Prakseda zaledwie powstrzymała się od 
pustego śmiechu. 
- — Zbiera mię serdeczna chętka do zaj- 
rzenia, co porabiają — rzekła pod - 
wem jednego z tych nerwowych popędów, 
Jakiemu nie umieją się oprzeć młode wy- 
obraźnie, 

— Zgoda — odparł Rudolf; — byleś 
tylko była pewną, że przy wieczerzy ura- 
czyli się winem, jak zwykle. 


— Najpewniejszą. Stara ormjanka nie 
mogła utrzymać się na nogach. 

— Bądź zatém spokojną; nie obudzi 
ich leciuchna, jak ty, ptaszyna. 

— Błagam cię tylko, zaklinam!.. Nie 
stąpaj za mną!.. umrę ze strachu! 

Pocisnęła z lekka zamek i muskając 
próg nożką, weszła do izby perotów. 

Rudolf już był zapomniał o przestrodze 
Praksedy. W ślad za nią postąpił, nakło- 
nił głowę w otwór napół uchylonych drzwi, 
rzucił okiem po wnętrzu mieszkania. 

W istocie działo się, co przewidywał. 

Żadnego z dwóch braci piorun nie byłby 
rozbudził. 

Jednym krokiem stanął cichaczem tuż 
przy Praksedzie. 

Ziewczę o włos że nie krzyknęło. Ru- 

dolf pocałunkiem zamknął różowe jéj usta. 

Tak samo sławny jakiś admirał, rozsia- 
dły na beczce prochu, igrał z zapalonym 
lontem. ` 

Jaskinia braci perotów nie błyszczała 
zbytkiem, nie zachwycąła ładem ani czy- 
stością. W głębi izby długa a szeroka 
sofa pokryta grubą bawełną. W kącie po 
lewćj stronie leżał wyciągnięty Palamed; 
naprzeciw drogmana Uhryzes duszony cią- 
gle senną marą szamotał się i stękał. Oba 
napół ubrani.  Europejskiéj pościeli ża- 
dnego znaku. Nie sybaryci; gdzie który 
legnął, tam sypiał, i czasu nie trwonił 
na codzienne rozdziewanie się 1 następny 
ubiór. ; 

Obyczaj ten koczującego snu, nie sa- 
mym tylko Grekom właściwy. Pielęgnują 
go również Moskale, na górnych nawet 
szczeblach społeczeństwa, Dowodzi on pew- 


Do pierwszych należy powszechny 
ruch w świecie dyplomatycznym. Odwo- 
łanie z Florencji pruskiego ambasadora 


ęgarnia Wydawnictwa dzieł tanich i pożytecznych. — Narodowa drukarni 
W Bochni: W. Pisz. -- W Gorlicach: W. Muchowicz sekretarz Magistratu, — W Tarnopolu: Księgarnia F. Csillika. 
i ęgarnia Karola Wilda. — Księgarnia Gubrynowicza i Szmidta — W Tarno 
W Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, Bazylei, Ziirichu i St. Gal 


łatwo domyśleć, jest podejrzliwa wyo- 
braźnia policji moskiewskićj, 


z Warszawy. 


Dokumenta moskiewskie 
w sporze grecko - tureckim. 


Rząd moskiewski ogłosił niedawno 
w Journal de St Petersbourg, protokuły 
konferencji paryzkićj i szereg dokumen- 
tów dyplomatycznych odnoszących się 
do sporu grecko-tureckiego. Publikacje 
te tak szybko nastąpiły, iż należy w ich 
ogłoszeniu upatrywać myśl ukrytą, Po- 
śpiech w publikowaniu aktów rządowych 
nie jest zwyczajem rządu moskiewskiego. 
Kanclerz carstwa Gorczaków chciał się 
zapewne uniewinnić przed swym naro- 
dem, iż nie on lecz konferencja paryzka 
wyrządziła krzywdę Grecji i niesprawie- 
dliwie sprzyjała Turcji. 

Według dzienników przyjaznych poli- 
tyce moskiewskićj, świat może się z 0- 
wych dokumentów przekonać o szezeréj 
chęci Moskwy utrzymania powszechnego 
pokoju. 

Zawikłania wybuchłe na Wschodzie 
zrobiły wielkie wrażenie w carstwie mo- 
skiewskiem. Państwo to nie było dosta- 
tecznie przygotowanem do odegrania ro- 
li „boskićj* orędowniczki chrześćjan 
grecko-słowiańskich i szanownćj opie- 
kunki dążności panheleńskich. Ztąd też 
gwałtowna potrzeba i chęć pokoju. 

Gorczaków jako cnotliwy przyjaciel 
ludzkości wysławia miłość pokoju oży- 
wiającą cara. Takie pokojowe zapewnie- 
nia w ustach rządu zaborczego par excel- 
lence, chciwego władzy, dyszącego krwią 
i mordem, są straszną ironją dla całego 
cywilizowanego Świata. Liecz jest to zna- 
na taktyka Moskwy głosić wtedy pokój, 
kiedy jest bezsilną do czynnego wystą- 
pienia. Wiadomo powszechnie, że czćm- 
więcćj rząd moskiewski nastrojony jest 
pokojowo, tém czynnićj prowadzi zaku- 
lisowe intrygi, naruszające pokój euro- 
pejski. 

Stanowisko zajęte przez Moskwę w 
sprawie grecko-tureckićj cechują na- 
stępujące depesze. 

W pierwszćj depeszy (6 grudnia n. s. 
1868) do Ignatjewa w Konstantynopolu, 
opisaną jest rozmowa Gorczakowa z am- 
basadorem tureckim przy dworze peters- 
burskim. Kanclerz moskiewski oświadcza 
Qomenos-Bey'owi, iż ma nadzieję, że Wys. 
Porta odstąpi od ultimatum przesłanego 
Grecji. 

„Znasz pan nasze usiłowania w celu 


nćj dziarskości, hartu, tężyzny, ku jakim 
nie zdołają wzbić się zniewieściali miesz- 
kańcy Zachodu, gnuśnie przywykli do roz- 
dziewania się przed spoczynkiem i do wy- 
ciągania ciała na czystćj pościeli. 

Jeżeli kiedyś północ podbije zachód i 
ubogaci go dobrodziejstwem swojćj oświa- 
ty, wszem w obec będzie wiadomo, dla 
czego tu zwalcza, dla czego tamten zwal- 
czony. 

Tymczasem w izbie, na stoliku nie wyż- 
szym od sofy, tułały się jeszcze szczątki 
wczorajszćj, być może nawet przedwczo- 
rajszej uczty, o ile wolno było wnosić 
z nadpleśniałych odłamków chleba i sera. 
Dzban wypróżniony panował śród trzech 
szklanie brudnych, pożyłowanych płynem 
w lepkie arabeski, oddawna zapewne osie- 
rocone od pogłasków wilgotnój szmaty. 
Księżyc rzucał bladawe światło na ckli- 
we te szczegóły perotskiego życia. Da- 
remnie nieborak upornym promieniem usi- 
łował posrebrzać łyżki i widelce; cyna 
tych narzędzi postradała była pierwotną 
jasność pod grubą warstwą rdzy i kurzu 
pomięszanego z tłuszczem. 

Rudolf odważnie jednę z tych trzech 
szklanie zbliżył do nosa; biła z nićj woń 
zatrącająca opiumem. Dowód wyraźny 
źródła z jakiego płynął napój. 

Prakseda skinęła; czas był na odwrót! 

Rudolf pochylony, w obawie niewywo- 
łania najlżejszego szmeru, przezornie 
stawiał szklanicę na stole, gdy nagle 
wzrok jego spoczął na przedmiocie, który 
oczywiście zasługiwał na pewną uwagę. 

Była to przecież pospolita tylko szezyp- 
ta tytoniu owinięta w kawałek papieru. 


Breslauer Ztg. donosi, że rząd mos- 
kiewski dowiedział się, iż z Warszawy 
znaczne samy nadesłano na rzecz „Kraju.“ 

Jedynćm źródłem tój wieści, jak się 


Dziennik nasz stoi własnemi kapita- 
łami i żadnych zasiłków nie otrzymuje 


poddanych sułtana. Usiłowania te kom- 
promitują nas w obec mocarstw zagrani- 
cznych.* Gorczaków żąda od Turcji aby 
przeprowadziła a siebie szereg istotnych 
reform, któreby nie ograniczyły się „na 
papierze.* 

W drugićj depeszy do jenerała Igna- 
tjewa (10 grud.) rząd moskiewski oś- 
wiadcza, iż w ultimatum tureckićm znaj- 
dują się dwa punkta, których król gre- 
cki bezwarunkowo przyjąć nie może, 
gdyż w przeciwnym razie uiliżyłby kon- 
stytucji swego kraju. 

Depesza Gorczakowa do ambasadora 
moskiewskiego barona Brunnow w Lon- 
dynie zawiera następujący ustęp: 

„Oświadcz pan lordowi Clarendon, iż 
car nasz sądzi, że interwencja dyploma- 
tyczną wielkich mocarstw jest ich isto- 
tnym obowiązkiem, interesem i prawem, 
aby Turcję powstrzymać na obranćj przez 
nią drodze i przez to zapobiedz przesile- 
niu zagrażającemu ogólnemu pokojowi 
Europy. Oświadcz pan przytem, iż te sa- 
me przedstawienia posyłamy gabinetom 
w Berlinie, Florencji, Paryżu i Wiedniu. 
(Dalszy ciąg nast.) 


Wiadomości polityczne 
i korespondencje. 


Warszawa, 70 marca. Ukaz carski od- 
dający kościół unicki pod zarząd ministra 
oświaty przygotowany był jeszcze 21 wrze- 
śnią 1868 r. Dnia zaś 28 lut. 1869 pod- 
pisany, a obecnie ogłoszony ukaz rozpo- 
rządzenie uczynione w tym względzie za- 
wiera. Krótkie to, ale wyraźne: Zarząd 
kośc151: unickiego, istniejący w Warsza- 
wie, znosi się. Urzędnicy pozostaną poza 
etatem według ogólnych prawideł. Akta 
powinny być oddane do ministerstwa oświe- 
cenia w Petersburgu. Minister ma się trzy- 
mać co do zarządu tego kościoła dawnych 
postanowień Swoda Zakonow, które wia- 
domo jak upielęgnowały unję na Litwie. 
Odmiany i ulepszenia p. minister wpro- 
wadzać będzie dla ogólnego dobra i 
porządku krajowego za porozumieniem 
się z namiestnikiem królestwa polskiego. — 
Można przewidzieć los, jaki czeka nie- 
szczęśliwych unitów. Zapewne to w pomoc 
nowćj działalności ministra oświecenia 
przeciw unji ustanowiono w Poczajowie 
nową djecezję schyzmatycką. Ta jaż będzie 
obosieczną: bo i w Koronie siłą i prze- 
mocą, i w Galicji sąsiedztwem i zażyłością, 
na unitów działać nie omieszka. 


Wilno § marca. W ciągu 1869 r. sprze- 
dano na Litwie w drodze przymusu 29 
majątków obejmujących 21 tysięcy dzie- 
sięcin ziemi i ocenionych na 288 tysięcy 
rubli, sprzedaż przyniosła 382 tysięcy 
rubli srebr. Nie dziwimy się, że na tćj masie 
44 tysiące rs. dano więcej nad ocenę. Pa- 
miętamy zasady oceniania gospodarstw 
ziemskich litewskich, Komisjom taksacyj- 
nzm ustny rozkaz nakazywał cenę majątku 
kłaść o parę tysięcy wyższą od zwykłego 


Prakseda nie mogła pojąć, nad czóm jéj 
towarzysz tak dalece się zagłębiał. Papier 
zwinięty w trąbkę, ale papierem tym właś- 
nie biała koperta listowa, pomięta, zabru- 
dzona, na którćj jednak przy blasku nocy 
wschodnich dawał się wyczytać nadpis. 

Nadpis ten ciągnął wzrok Rudolfa ku 
sobie, i nie bez przyczyny. 

Nakreślony moskiewskiemi głoski ja- 
kich zwykle używają poddani jego cesar- 
sko moskiewskićj mości, mianowicie gdy 
długie zasiadki po kancelarjach wprawią 
ich ręce do tego to pisma cienkiego, czoł- 
gającego się jednostajnym pokłonem, pis- 
ma dokonywanego rzekłbyś maszyną. 

Nazwisko odbiorcy wyraźnie płaszczyło 
się jak następuje: 

Szanownemu panu Kostakiemu bankie- | 
rowi w Konstantynopolu. 

Tytuł szanownego nie miał o czem zdu- 
miewać; poprostu czcza formalność nie 
mająca żadnego znaczenią względnie do 
osoby perotskiego pieniężnika. 

Zaprawdę list ów przybywał zdaleka. 

Rudolf ani SIę zawachał nad możeb- 
nością ważnych następstw z pospiesznego 
uczynku. 

Wysypał tytoń, kopertę schował do kie- 
szeni. 

Kilka tych słów mogło przydać się na 
wiele, wpędzić go na zbawienny jaki szlak. 

Rzucił raz jeszcze okiem po uśpionych 
i wyśliznął się za Praksedą. Zniknęli jak 
cienie; drzwi za niemi zawarły się głu- 
cho. 

Niebawem oficer znalazł się w swojóm 
mieszkaniu , niemnićj szczęśliwy jak zwy- 


]19,613 złr. — na uroczstości publiczne 


pitałów wypożyczonych przez gminę złr. 
5000 czy 6000, już tego dobrze nie pa- 


— W Poznanin: Handel Kurnatowskiego na 


uspokojenia umysłów  chrześćjańskich | rocznego dochodu netto tegoż majątku. 
Architektom gubernator wbijał w głowę, 
że żaden budydek, dom, pałac, fakryka it. d. 
nie może być wart więcej nad sto rs. To 
było macimum. Minimum zostawało do woli 


architekta. 


(Z rady miejskiej. — Sprawa budżetowa, — 
sek o nowe wybory. — Ruch stowarzyszeń, — 
Towarzystwo Szomer - Izrael, — Bankiet,) 


Już po raz drugi w przeciągu tego 
tygodnia sprawia num nasza rada miejska 
bardzo miłą niespodziankę i wczoraj bo- 
wiem, jak przed kilku dniami, zgromadzili 
się ojcowie grodu naszego na posiedzenie 
w komplecie. Wprawdzie komplet ten 
wyglądał bardzo smutno gdyż z ubytkiem 
jednego tylko radnego — już nie byłoby 
kompletu — ale dopóki ów jeden radny 
siedział spokojnie, dopóty mogło zgroma- 
dzenie obradować nad kwestją budżetu 
gminnego, bez obawy że braknie potrzeb- 
nej do uchwały liczby. Żeby się jednak 
któremu z panów radnych przypadkiem 
nie sprzykrzyło słuchać długich wywodów. 
cyfrowych, lub może nie przyszedł mu na 
myśl jaki interes, za którym wyjść potrze- 
bował — wzięto się tak skwapliwie do tćj 
sprawy, iż prawie bez wszelkich rozpraw 
ukończono ją nareszcie. 

I tak uchwalono w myśl propozycji re- 
ferenta pana Wilda na cele dobroczynne 


100 złr., — na uporządkowanie archiwum 
miejskiego 1440 złr., — na wydatki nie- 
przewidziane 19,000, — na procent od po 
życzek zaciągniętych imieniem gminy w in- 
stytutach bankowych 12.000 złr., — na za- 
kupienie realności lub budowę oaych złr. 
19,500, wreszcie na częściową spłatę ka- 


miętam. 

Z rozpraw dowiedzieliśmy się nadto, że 
niebawem już miasto nasze będzie się mogło 
poszczycić zupełnie uporządkowanćm ar- 
chiwum. Praca ta bardzo zmudna, tém zmud- 
niejsza, że nasze archiwum grodzkie w naj- 
większym dotychczas zostawało bezładzie, 
i jeżeli rzeczywiście, jak to jeden z p. rad- 
nych, podobno pan Darowski, zapewniał, 
archwista archiwum to do końca roku u- 
porządkuje, zasłuży sobie bez zaprzeczenia 
na podziękowanie ze strony publiczności 
naszej, ze strony zaś rady — o czem nie 
wątpię —— na szczere uznanie. 

Po ukończeniu rozpraw nad budżetem, 
przyszły pod obrady budżety zakładów 
gminnych, które wszystkie niemal w myśl 
wniosków referenta uchwalono; — poczem 
prezydujący zapowiedział, iż rozpoczną się 
rozprawy nad kwestją nowych wyborów 
do rady. W tejże samej chwili wszakże, 
nie wiem czy przypadkowo czy z umysłu, 
uznał jeden z p. rajców za stósowne zni- 
knąć bez śladu, i wnet ozwały się zewsząd 
głosy „nie ma kompletu!“ co z wszelką 
skrupulatnością skonstatowawszy, ujrzał się 
prezydujący zmuszony zamknąć posiedzenie. 

Jednóm z naświeższych towarzystw, które 
niedawno dopiero zawiązanem zostało jest 
towarzystwo pod nazwą Szomer-lzrael (do- 
nosiliśmy o niem w Nrze 7 „Kraju.“ Red.) 
Oto program tego towarzystwa, który dziś 
członkom rozesłano: 

„Dzięki postępowemu ruchowi humanitar- 
ności runęły owe zapory, jakiemi przesąd i 
potwarz odwieczna nas otaczały, a duch 


kle; ale zadumany, niespokojny, choć bez 
wyraźnćj przyczyny. Wydobył uszczkniętą 
na perotach kopertę; obracał ją, oglądał 
ze wszech stron. Owdowiała po liście, na 
cóż mogła się przydać, ku jakim posłużyć 
zamiarom? Poszlaka zaprawdę bez żadnćj 
wagi, szpargał poprostu, niemający żadnćj 
wartości chyba w oczach człowieka, który 
od dzieciństwa nawykł był do odgadywa- 
nia złego i zdrady we wszystkićm, co po- 
chodziło z kraju, z którym sułtan obecnie 
wiódł bój. 

Pomimo to znalazł się wkrótce taki 
szczegół, który zamienił prawie na pe- 
wność dotychczasowe ‘domysły wygnańca. 

Nazajutrz jeden z rodaków, ten właśnie, 
za pośrednictwem którego Rudolf utoro- 
wał był drogę porozumiewań z ojczyzną, 
wpadł do niego cały zmięszany. 

Przepadał im bratni korespondent z 0- 
dessy. Władze moskiewskie trzymały go 
już pod ryglem. Był to dzielny patrjota, 
miał w dłoni cały wątek spisku, i prze- 
syłał skrycie do Stambułu na ręce Ko- 
stakiego fundusze przeznaczone na zbro- 
jenie polskiego legjonu. Szczęściem , czło- 
wiek roztropny, doświadczony, nie chował 
u siebie papierów mogących go narazić, 
w skutek czego śledztwo policyjne, które 
do ostatniego źdźbła przetrzęsło mu mie- 
szkanie, spełzło na niczem. 

Podejrzany, podwójnie więc winny w 0- 
cząch rządu cesarskiego , pozostał w wię- 
zieniu. Przyrzekano mu swobodę pod wa- 
runkiem, że usprawiedliwi się z wszelkiego 
grzechu, nietylko uczynkiem, nietylko wolą, 
ale i myślą. Natomiast prawdopodobny po- 


(C) Lwów, 13 marca. (Koresp. „Kraju*) 
W. 


nio 
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NA 


prawdziwego liberalizmu odniósł świetne 
zwycięztwo równouprawnieniem żydów w 
naszym kraju. : 

Jeżeli dotąd już niektórzy z ludu nasze- 
go przodowali duchowi czasu, jeżeli poprze- 
dzali nas w usiłowaniach osiągnienia celów 
jego postępowych, jeżeli przed silnym lo- 
tem ich jeniuszu pierzchały wrogie nam 
żywioły ciemnoty i nietolerancji, teraz kie- 
dy walka rozstrzygnięta i nowoczesne za- 


danie objąć w spuściznę tych „przodowników 
wolności** strzedz jéj całości i zespolonemi 
siłami postępować na wytkniętćj nam drodze. 

W założeniu towarzystwa „Stróż Izraela" 
dążności te znalazły odpowiedni wyraz i 
pełno ufności w dobrą sprawę i wzniosłość 
swego posłannictwa, podaje ono program 
swój publiczności. 

I. Towarzystwo „Stróż Izraela* opierając 
się na konstytucjnych zasadach postępowe- 
go liberalizmu, zamierza popierać umysło- 
we i materjalne korzyści naszych współwy- 
znawców, wyjaśniać służące mu prawa i po- 
winności w obec kraju i współobywateli, 
budzić w nich poczucie własnćj godności 
i zachęcać do czynnego udziału we wszyst- 
kich kwestjach znaczenia publicznego. 

II. Głównie żwróci towarzystwo swoją 
czynność ku nauczaniu, wykształcaniu i mo- 
ralnemu uszlachetnianiu narodu. 

III Towarzystwo uważa także za swą 
powinność, z wszelką gorliwością zachęcać 
ludność żydowską do uczenia się naro- 
dowego języka polskiego. 

IV. Dla osiągnięcia wyż wymienionych 
celów, wydawać będzie towarzystwo swoim 
kosztem czasopismo, i powodując się tylko 
koniecznością nie normalnych ale faktycz- 
aych stosunków, posługiwać się będzie tym- 
czasowo w hebrajskich czcionkach językiem 
niemieckim, jako najwięcej do żargonu 
żydowskiego zbliżonym, mając jedynie jak 
największe rozpowszechnienie swego orga- 
nu na oku. 

Na program powyższy zgodzilibyśmy się 
jak sądzę wszyscy, gdyby nie punkt czwar- 
ty, którego rzeczywiście zrozumieć nie mo- 
żemy, bo nie możemy pojąć jak towarzystwo 
założywszy sobie w punkcie III wcale chwa- 
lebny cel zachęcania ludności żydowskićj 
do nauczenia się narodowego języka pol- 
skiego, za pomocą pisma w języku niemiec- 
kim dopiąć go będzie w stanie. 

Zważywszy zresztą fakt, któremu z pe- 
wnością nikt nie zaprzeczy, że u nas żydzi 
czy to starszego pokolenia czy młodszego, 
z małemi tylko może wyjątkami, językiem 
polskim władają i takowy rozumieją, zda- 
wałoby się wydawanie dla nich pisma w ję- 
żyku niemieckim zbytecznem. 

Kiedy mowa o stowarzyszeniach, pozwól- 
cie mi zwrócić się do szanownych panów 
dr. Hönigmana, dr. Zukera, Jollesa i. t. d. 
z zapytaniem dla czego to „stowarzyszenie 
w celu rozpowszechnienia języka polskiego 
między żydami,* do którego założenia myśl 
jak mię zapewniono od tych panów wyszła, 
do dziś jeszcze nie zawiązane.* Sądzę: że 
panowie ci są pewnie przeświadczeni o po- 
trzebie i pożyteczności takiego stowarzy- 
szenia, i o poparciu, na jakie ono u wszyst- 
kich warstw społeczeństwa naszego liczyć 
może. — Dlaczegóż więc zwlekać z zawią- 
zaniem ? 

Dziś wyprawił tutejszy klub moskalofi- 
lów huczny bankiet — z jakiego jednak po- 
wodu tego wam powiedzieć nie jestem w sta- 
nie, bo wielka część uczestników także tego 


zór, lada dowód, dowodek, dowodeczek, 
groziły uwięzionemu wyrokiem śmierci lub 
zasłaniem na Sybir. 

Było czego się lękać. 

Rudolf serdecznie się zatrwożył. 

Cios wymierzony przeciw jednemu z na- 
czelników stowarzyszenia narodowego, był 


niewątpliwie skutkiem doniesień nadesła- - 


nych ze Stambułu. Donosicielem nie kto 
inny, tylko Kostaki; rzecz niezawodna! 
Rudolf i jego przyjaciele zapóźno się spo- 
strzegali na zdradzieckićj duszy perotskie- 
go bankiera. 

„Na wszelki sposób należało zapobiedz 
nieszczęściu. 

Prócz stambulskićj od bankiera prze- 
syłki, rząd rosyjski nie miał przeciw uwię- 
zionemu żadnego innego dowodu. Sam więc 
donosiciel mógł odwrócić pierwszy stosu- 
nek i zniszczyć zgubne następstwa swéj 
zbrodni. Przedewszystkiem musiał skręcić 
kark doniesieniu , przyznać się do pomył- 
ki w nazwisku, słowem powikłać, zamą- 
cić sprawę, i tym fortelem otworzyć nie- 
szczęśliwemu więzienne drzwi. 

Obrót jedyny; chodziło tylko, jak go 
wykonać, jak wymódz na bankierze po- 
dobne odszczekanie. 

Napaść na niego otwarcie, grozą przy- 
naglić, przemocą wymusić!. środek uro- 
jony, cale niemożebny. i ; 
Dwaj przyjaciele naradzali się długo 
nad rozmaitemi sposoby, żaden z nich 


atoli nie ostał się wobec ścisłéj rozwagi 


(Dalszy ciąg nastąpi.) 


sady wzięły górę, teraz nam przypada za- - 


2 i | | KRAJ z Wtorku 16 Marca 1869. 


polityce moskiewskićj azjatycko - wschod- niedzielnych i to przez najwyższą in-|nego, na miejsce zmarłego p. Troploug, 
nićj tak dziwnie są drażliwe? Dla czego teligencję moskiewską za czasów libera- mianowanym został w dniu wezorajszym 
uważają czyjekolwiek wdanie się w spra-|lizmu Aleksandra II, że jéj owocem były | p. Devienne, senator; kto otrzyma prezy- 
wy carstwa z Afganistanem i Jarkaundem | pożary i zniszczenia. denturę senatu, nie wiadomo jeszcze, zdaje 
za ubliżające swemu krajowi. Dziś szkółki pod bezpośrednim kierun- | się jednak, że na to ważne stanowisko 
Nie mamy dość miejsca, aby piękny| kiem malkontentów wypędzonych z armji| cesarz pana Drouyn de Lhuys powoła. 
bil p. Gladstone'a względem wyjarzmienia | (bo każdy moskal obity czy wypędzony] Sprawa z Belgją zaczyna przybierać 
kościoła w Irlandji podać w całości. Naj- | staje się malkontentem) mogą doprowadzić | coraz drażliwszy charakter — p. de la 
ważniejsze jego punkta są: komisja do-|do zjawienia się nowego jakiego Pugacze-| Gueronniere, poseł francuzki przy belgij- 
tychczasowa kościoła panującego znosi| wa, lub podobnego samozwańca, któryby | skim dworze, wcale się nie zabiera do 


ner zajmuje się koleją z Przemyśla do 
granicy galicyjskowęgierskićj. 3 

Artykuł I gwarantuje roczny dochód i 
umorzenie kapitału w sumie 500,000 złr. 
srebrem na milę mazimum. 

Art. III uwalnia nową koléj od podatku 
na czas budowy i pierwszych dziewięciu 
lat eksploatacji. 

Art. IV stanowi, że koncesja na tę ko- 
lej udzieloną zostanie dopiero po udzie- 


nie wie. Tajemnicę zachowali przywódcy; | Codzień prawie czytamy o nowych para- 

podrzędniejsi jedli i pili przez ufność do nich. | grafach przyjętych według wniosku rzą- 

Wznoszono toasty na cześć Wielkiej Ros- dowego, bez żadnych albo z bardzo ma- 

sji — czyli jak oni mówią — Wełykoj Rasji“ |łemi dodatkami. 

a toasty te musiały być dość gęste, o ile] Również szybko postępują obrady ko- 

przynajmnićj z oblicza sądzić było można. | misji wyznaniowćj nad ustawą dla szkół 
~ Mówią że powodem do tego bankietu|ludowych. Komisja ta prawie codziennie 
miał być list czy adres, który tutejsi mo-| odbywa kilkogodzinne posiedzenie, i nie 
 skalofile przesłać zamierzają księdzu Ku-|ma najmniejszćj wątpliwości, żę pracę 
< ziemskiemu, jako dowód sympatji w imie-|swoją na czas ukończy, tém bardzićj, że 


niu halickich rusinów. co do téj ustawy panuje najzupełniejsza |leniu takowćj na korespondującą z nią|się; ustanawia się inna do rozporządze- | zechciał poprowadzić tłumy na odebranie | wyjazdu, a p. de Beyens poseł belgijski 
ŻE ak PK zgoda między wydziałem a rządem. koléj węgierską. , [via dochodami kościelnemi. Naturalnie | należnego mu tronu. opuszcza Paryż. Jest to w najdelikatniej- 
ma (L.i) Wiedeń, 13 marca. (Kor. „Kraju“ Zasadnicze odmiany, albo raczój uzu-| Projekt cały składa się z 6 artykułów. prawa obecnych beneficjantów nic na tém W ogóle charakterystyką prasy moskiew- |szój formie faktyczne zerwanie stosunków, 

> e wj k pełnienia zaszły tylko w $ 5, dotyczącym| Pierwsze odczytanie tych projektów bę-| nie utracą. skiej jest niepomierna zuchwałość, częściej | które łatwo do wypowiedzianego urzędo- 


Wczoraj nareszcie odbyło się posiedzenie 
podkomitetu komisji konstytucyjnćj, na 
którém ministerstwo miało dać podkomi- 


Jest to więc kompletny rozdział kościo- |zaś trwoga. Obecnie trwożą się moskale|wo doprowadzić może. 
ła od państwa, bez nadwerężenia praw projektem hr. Bismarka mającym na celu| Układy z Belgją osłonięte są grubą za- 
osób trzecich. uzbrojenie kanału morskiego rzeki Eider, | słoną; tyle tylko wiadomo, że rząd bel- 


dzie miało miejsce na następnóm posie- 
dzeniu. 
W dalszym ciągu izba zajmowała się 


wykładu religji. Rozprawy nad tym para- 
grafem były bardzo ożywione. 


E aeiae SRS GECŁAEĆ stan Według wniosku przyjętego przez ko- l 8 € Ma ! ego ; Esen aE R k 
o aia Ti neet aGolóci sejmu kae misję, ustęp 4 tego paragrafu brzmieć ma: | ustawą polepszającą położenie urzędników Naturalnie, że od chwili tego rozdziału j widzą już w tem zamknięcie swćj floty|gijski trwa w swojćm pierwszćm postano- 
ś J „Władze kościelne i stowarzyszenia reli-|sądowych. Ustawa ta przyjętą została z | wszelkie przywileje kościoła panującego | baltyckiej. wieniu, a Francja ze swojćj strony krzyw- 


skiego i do pojedyńczych postulatów 
w téjże rezolucji wyrażonych. Dopiero po 
tych wyjaśnieniach i określeniu stanowi- 
ska rządu do tćj kwestji, miał podkomi- 
tet zająć się na serjo tym przedmiotem 
i odpowiednie ułożyć wnioski. Dwaj tylko 
ministrowie byli na tém posiedzeniu obe- 
cni, pp. Giskra i Brestel. 

Członkowie jędnak podkomitetu zawie- 
dzeni zostali w nadziei usłyszenia od pp. 
ministrów wyjaśnień, nibyto podkomite- 
towi potrzebnych. Ministrowie żadnego nie 
dali wyjaśnienia, ani nie określili stano- 
wiska swego w kwestji rezolucji, lecz przy- 
słuchiwali się pogadance informacyjnćj 
prowadzonćj przez członków podkomitetu, | — Na dzisiejszóm posiedzeniu rady pań- 
którzy ciągle jeszcze studjowali ten|stwa minister skarbu p. Plener podał pro- 
przedmiot, zapatrując się nań z dwóch|jekt systematycznego uzupełnienia sieci 
głównie punktów wyjścia: austrjackich kolei żelaznych. 

~ l) Jaki wpływ wywrzeć może na całość| Linje projektowane są: 
zachodnićj połowy monarchji udzielenie| 1) Łączące, Galicję z Węgrami, oraz 
Galicji autonomji, w granicach rezolucją | międzynarodowe: 
określonych. a) z środkowćj Galicji (od Przemyśla) 

2) Czy podkomitet ma traktować rezo-|w kierunku Łupkowa i Mezó-Laborcz; 
lucję jako zbiór żądań sejma lwowskiego] b) ze wschodnićj Galicji (od Stryja) w 
tylko w stosunku do Galicji, czy tóż ma | kierunku Munkacza, oraz w kierunku Lwo- 
Ja uważać za normę, podług którój nale-|wa, albo innego punktu drogi żelaznćj 
żałoby urządzić stosunek wszystkich sej- |lwowsko-czerniowieckićj; ; ; 
mów do rządu centralnego w Wiedniu. c) od Przemyśla przez Stryj ku granicy 

Ani w jednym ani w drugim punkcie ża- | moskiewskiéj pod Husiatynem ; ł 
dnego nie powzięto postanowienia, ale] d) ze Lwowa w kierunku północno- 
odłożono wszystko do następnego posie- wschodnim, w celu „połączenia z siecią 
dzenia, które ma się odbyć... niewiadomo | dróg żelaznych moskiewsko-polskich. 
kiedy. 2) Pomnażające połączenie z Prusami: 

O zachowaniu się szanownego posła| od pewnego punktu drogi żelaznój prag- 

lwowskiego na tóm posiedzeniu, następu- sko-berneńskićj, pod Wildenschwert aż do 
Jące z wiarogodnego źródła dochodzą mnie | granicy pod Mittelwalde. 
wiadomości 3) Pomnażające połączenia Przedlitawji 

Członek podkomitetu poseł Ziemiałkow- | z Węgrami: 
ski kilkakrotnie głos zabierał, a widząc|a) z Morawji aż do połączenia z koleją 
z całego toku rozpraw, że podkomitet ani idącą ku północnozachodnićj granicy Wę- 
myśli na serjo zabierać się do załatwienia | gier; 
téj kwestji, zdecydował się powiedzieć] b) ze Styrji, do połączenia z koleją że- 
panom podkomitetowym i obecnym mini-|lazną idącą ku południowozachodnićj gra- 
strom to, co właściwie dla nikogo nie|nicy Węgier. 
jest tajemnicą: że dotychczasowe postę- 4) Pomnażające połączenia i skracające 
powanie podkomitetu udowadnia, że działa | odległość pomiędzy pojedynczemi krajami : 
on za porozumieniem z ministerstwem, aj a) przeróbka drogi żelaznój konnój z 
celem ich wspólnym jest nie dopuścić, by| Lincu do Budweis do kursowania lokomo- 
sprawa rezolucji jeszcze w bieżącój sesji |tyw, oraz połączenia jój z koleją arcyksię- 
parlamentarnćj przyszła na porządek dzien-| cia Rudolfa; i $ 
ny posiedzenia pełnéj izby. Mowca nie| b) połączenie kolei cesarzowéj Elżbiety 
pojmuje, do czego właściwie rząd i więk- | z północnotyrolską ; 
szość niemiecka takićm postępowaniem| c) linja Rottenmann-Wels, łącząca ko- 
zdążają i co chcą przez to osiągnąć; musi | lój: arcyksięcia Rudolfa z koleją cesarzo- 
protestować przeciw takiemu postępowa- |wój Elżbiety; 
niu, a odpowiedzialność za skutki, jakie| d) linja Villach-Franzensfeste przez Ka- 
niezałatwienie sprawy rezolucji galicyj- ryntję i Tyrol; 
skićj za sobą pociągnąć może, spada przez e) ze Spalato przez Knin w kierunku 
to na ministerstwo i większość niemiecką | kolei południowej. 
izby poselskićj. 5) Kolój z Innsbruku do połączenia z 

Zapewniają mnie również, że p. Zie-|linjami szwajcarskiemi i bawarskiemi. 
miałkowski o krok dalój poszedł, oznaj-| 6) Połączenia z portami Adrjatyku : 
_ mił bowiem, że delegacja polska, jeżeli| a) linja z Villach do morza i kolei we- 
zmuszona będzie wrócić do domu nie| neckich; 
_ otrzymawszy drogą ustawodawczą] b) linja z St-Peter do Fiume. 
zaspokojenia żądań wyrażonych w rezolu-| Koleje te będą miały zagwarantowane 
cji, mandaty swoje złoży i więcéj do Wie- | przez rząd minimum procentu i umorze- 
dnia — do rajchsratu nie wróci. nie kapitału zakładowego; skarb państwa 
Cieszy to nas mocno, że i p. Ziemiał- będzie mógł wziąć udział w dostarczeniu |w granicach prawem zakreślonych.* 
= kowski do tego doszedł przekonania, po-|kapitału, albo tóż budowę w części lub; Dnia 12 marca, cesarzowa powróciła do 
 zwolimy sobie tylko jedno zrobić pytanie :|zupełnie przedsięwziąć będzie można na Budy. Cesarz i król węgierski d. 13 uda- 
_ czy to nie za późno? koszt państwa. je się w dalszą podróż do Fiume, gdzie 
Drugi projekt p. Plenera uwalnia towa- |zabawić ma do 19 marca. Z Fiume Naj- 
rzystwo kolei południowój od budowania jaśniejszy Pan, uda się do Tryestu. Nie- 
linji z St.-Peter do Fiume i z Villach do | wiadomo jeszcze czy ministrowie Andrassy 
Franzensfeste i określa warunki przyszłćj|i Beust towarzyszyć będą Najjaśniejszemu 
koncesji dla chcących się podjąć budowy | Panu do Fiume. 


— Techniczeskij Zbornik donosi, iż prze-|dę w niem i dla honoru swego i dla eko- 
rabianie karabinów dawnego  systematu | nomicznych interesów swoich uważa. Po- 
na karabiny szybko strzelające, powierzo- |mimo zaprzeczeń dzienników. ‘pruskich 
nem zostało puszkarzowi Putiłowowi. Zobo-ļopinja publiczna w sprawie téj upatruje . 
wiązał się on przerobić około 600,000 ka-| daleko sięgającą rękę hr. Bismarka; obrót 
rabinów starych, na karabiny szybko strze-|rzeczy w Rumunji, lekceważenie powagi 
lające według systemu Baranowa. Roboty | francuzkiego konsula w sprawie unina, 
te nie prędko zostaną ukończone. są to wszystko szpilki kłujące francuzów 
i przypominające im ciągle spotężniałego 
5 za Renem sąsiada. 

Francja. ; poraża polityki ruskiéj we niż. 

; 3 ; «y|Jest już faktem nieulegającym żadnój wąf- 

Od ostatniego listu mego mnósiwe ratno, |Pliwosoi, P. Usedom "daremnie. z partja 
rodnych wypadków przesunęło się w po- ruchu przeciwko gabinetowi jen. Menabrea 
litycznym kalejdoskopie Francji. Sławne | Ptrygował, aby Włochy od zbliżenia się 
W b cha p. Rouher zrobiły w ogóle tak | 19 Francji i Austrji powstrzymać. Zbliżenie 
silne wrażenie i spodziewano sig m sej, uła a niefortunny aaaor ino 
odlja 9 ie dotykomonego o [zapomne żę wmiarę jak strely przyjazn 
Pe T EEH EBRES T p pe eu z Włochami stosunki, rozgrzewała się ser- 
PETEA ŁOWI ý araw wewnętrznych. deczność Prus dla Austrji; ale w Wiedniu 
zdawały się być rze cza pewną; zaprowa- źródło tych niespodzianych „serdeczności 
dzenie odpowiedzialności ministrów — nie dobrze było znanóm i ocenionóm stoso- 


uniknionóm. I nie były to czcze domysły. wnie do swój istotnój wartości. 4 
Rząd w istocie zmięszany oporem, ob- Uwaga tutejszego rządu pilnie jest zwró- 


jawiającym się w tak zawsze uległćj i po-| 992 h sprawę hiszpańską, łatwo się bo- 
t ji ; i are rem ; |tulnój większości izby, był bardzo blizkim| Wiem domyśleć, jak wiele na tém zależy 
zapewnić, iż chętnie dołożę wszelkich sta- | z naczelnikiem swym p. Disraeli wystąpi do zrobienia ustępstw, i na przypadek cesarstwu, aby książę Montpensier nie za- 
rań i trudów, dla dobra i szczęścia kró-|do walki przeciw bilowi. gdyby na sobotnióm posiedzeniu forera siadł na tronie hiszpańskim. Dziś rząd 
lestw Chorwacji, Slawonji i Dalmacji na- =) lszy prawa o pożyczce miasta Paryża od- otrzymał depeszę, donoszącą, iż król por” 
nowo połączonych z Węgrami. rzuconym został, przygotowaną była ma- tugalski zgadza się na przyjęcie hiszpań- 
Pojednanie nasze posiada rękojmie trwa- Carstwo moskiewskie. leńka nota, mająca zawiadomić Francję, sza, wiej , zw w ten sposób, że koronę $ 
tości, gdyż spoczywa na uwzględnieniu in- że ministrowie otrzymali dymisję, a pan | Portugalską złoży poprzednio na rzecz 
teresów wszystkich przyjmujących w nim] Prasa moskiewska uskarzać się zaczyna Rouher wezwanym został przez cesarza małoletniego syna swego, a rejentem ojca 
udział. — Ugoda między Kroacją i Węgrami | na niektóre reformy, podyktowane rządowi| do utworzenia nowego gabinetu. swego ustanowi. Za pomocą téj kombina- 
stoi na tój podstawie. chęcią popisania się przed Europą i wpro-|  Przełożenia Księcia Napoleona, księcia | JI Ua iberyjskiego półwyspu, dziś zbyt 
Pojedaanie, które obecnie stało się za-|wadzone w życie z owem kuglarstwem Padwy, księcia Persigny i p. Drouyn de wiele napotykająca trudności, wprowadzo- 
sadniczóm prawem dla obydwu bratnich cechującem moskali. Skargi te dotyczą Lhuys, głównie wpłynęły na powzięcie po- AT została na drogę stopniowego , po- 
krajów, wcale nie osłabia narodowych ży- | dziś urządzenia szkół gminnych wyższćj decyzji. Środka tego chciano jes wo całk PW menia, a interesa Fran- 
czeń Kroacji, zarówno na teraz jak i na| Rząd od razu postawił rzecz na sztucz- dnakże użyć w ostateczności, a tymcza-| 9! dz cy W zaoezpieczone zostały, po- 
przyszłość. nym gruncie. Wiadomo, że wszystkie po-|sem p. Rouher, Pietri, Conti, naczelnik Rb Zy alate dworem portugalskim a 
Zawarta ugoda podniesie świetność ko-| pędy tak zwane ludowe, zawsze wywołują kancelarji cesarskićj i inni wysocy dy- gęś, im „od dawna jak najlepsze istnie- 
rony i sprzyjać będzie rozwojowi dobroby-|się w carstwie rozkazem rządu. Tak i ze gnitarze poufnie naradzali się z deputo-|Jt. stosunki. Chociaż więc: wiadomości z 
tu obudwu bratnich ludów. szkołami się stało: Wyszły rozkazy do wanymi, aby ich spór przezwyciężyć i do Hiszpan ji donoszą o zabiegach ks. Mont- 
Jestem przekonany, iż najbliższa przy- | subernatorów, aby nacisnąć na Ziemstw a, | zawotowania prawa nakłonić. pensier, w ostatnićj chwili pokaże się z pe- 
szłość usprawiedliwi zachowanie się sejmu|(rady miejskie, gubernjalne i powiatowe)| Stało się podług ich woli, deputowani | 709% że w tajemnicy trzymana kandy- 
chorwackiego, który przez zawarcie ugody|by te jak największy zapał w zgromadzeniu bowiem, większość izby składający, woleli datura „króla portugalskiego najwięcćj bę- 
ubezpieczył swobody konstytucyjne i za-|szkół gminnych okazały. raczćj względy ministrów, tak potrzebne dzie miała stronników. ; 
pewnił zgodę między dwoma ed wieków] Członkami ziemstwa w trzeciej części | przy wyborach, sobie zaskarbić , aniżeli Sądy tutejsze pac Asp PONG karzą 
połączonemi z sobą narodami bratniemi.* | są ludzie, co czytania i pisania niespożyli wytrwać na stanowisku, i tak Francji jako 20%00%> A i Anu L 
Mowa ta przyjętą została głośnemi okrzy-|jeszcze z drzewa wiadomości. Ponieważ|i samemu rządowi wielką wyświadczyć u- OREA na zę BR pu icznych. Po- 
kami „Znvio-ś* j „demstwa same sobie pensje naznaczają — | sługę. Zaprowadzenie odpowiedzialności klar zy iunymi, p. Briosne, burzliwy de- 
Następnie deputacja sejmowa udała się | więc dobrze członkowie jego płatni. Guber-| ministrów jest bowiem tylko kwestją cza- klamator, na rok więzienia skazanym zo- 
do ministra Bedekovica. Sejm—mówił on— |nator może każdego wypędzić w każdćj|su; prędzój lub późnićj nastąpić musi, bo stał. I w sprawach prasowych ciągle ostre 
zapewnił krajowi przyszłość przez stwo-|chwili, więc dla zachowania pensji, rozka- leży w naturze rzeczy; zwłoka pod tym zapadają wyroki. Wczoraj 6ty numer s 
rzenie ustawy ugodnéj sankcjonowanćj przez | zy gubernatorów są u nich święte. Pełniąc względem szkodzi tylko cesarstwu, a ra- Dzwonu (Cloche), redegowanego przez Lu- 
cesarza i króla. Hr. Festetic odpowiedział | wolę gubernatorów ziemstwa okrzyknęły|czćj cesarzowi, bo jego osobę na usta.| visa Ulbach, skonfiskowanym został. 
deputacji sejmowćj, iż pilnie strzedz bę-|zasadę przymusowej i bezpłatnej nauki. | wiczne krytyki i na odpowiedzialność za Dzwon ten jest umiarkowańszym nieco od 
dzie interesów Chorwacji w zakresie swego | Wszystko dobrze. wszystkie nadużycia i błędy naraża. słynnój Załarni, ale w tymże samym pi- 
działania. Ale teraz w praktyce okazuje się, że na- Wiemy z dobrego źródła, że cesarz na ļ5%®Y ducha. 
Hr. Andrassy przyjmował także deputa- m ct wcale nie ma Obliczono, że po-| zrobienie tego kroku jest już zdecydowa- = 
cją z komitatu Pożega w sprawie kolei że- | trzeba na carstwo około sto tysięcy szkó-|nym; ale ociągający sie jak z kle. wy- 
laznéj Pożega-Pakrac. Prezydent ministrów | łek i miljonów na ich utrzymanie. Tych alye ry, będzi Towai chwile; aby tę UWAGI P OUFNE à 3 
odpowiedział: „iż życzenie kraju jest dla | miljonów ani kazna (skarb) ani ziemstwa|reformę przeprowadzić nie pod naciskiem nad zadaniem wstępującćj w życie 3 
niego rozkazem.“ nie mają. Wprawdzie nieodznaczają się okoliczności, lecz z zupełną swobodą i rady szkolnej *). i 


ustaną. Biskupi irlandzcy utracą miejsce 
w izbie lordów; stowarzyszenia kościelne 
zniosą się; sądy kościelne ustają. Ko- 
misja zabierająca pod swe rozporządzenia 
majątek kościelny, wyznaczy naprzód do- 
chód pojedynczych beneficjantów, zapewni 
go im, dopóki będą pełnić obowiązki, a 
odłączy od niego pensje wikarjuszów. 
Prywatne zapisy w kapitałach po 1660 
rok uczynione, zostaną i nadal własno- 
ścią kościoła. Presbiterjańscy i katoliccy 
duchowni mogą pobierać pensję, opartą 
na funduszu zwanym regium donum i na 
funduszu sęminarjum katolickiego w May- 
nocie. Pensje te będą zupełnie równe pen- 
sji duchownych kościoła anglikańskiego. 
Istniejąca dotychczas opłata od dzier- 
żawy w sumie 9,000,000 ft. szt., jako po- 
zostałość i dziesięciny dawnój kościel- 
néj, ustaje. Ziemianie spłacą ten ciężar 
albo wnosząc roczną kwotę pomnożoną 
przez 22'/,, albo w ciągu 45 lat spłaca- 
Jąc co roku sposobem umorzenia kapitału 
i procentu. f 
Obecnie oczekiwane jest z niecierpliwo- 
ścią drugie czytanie bilu, które ma nastąpić 
d. 18 marca, a przy którem opozycja 


gijne mają się stosować do ustaw szkol- 
nych, i do wydawanych na zasadzie tychże 
ustaw rozporządzeń władz szkolnych.“ | 

Do ustępu 6 dodała komisja: „W razie 
gdyby kościół albo stowarzyszenie religij- 
ne nie zajęło się wykładem nauki religji, 
krajowa władza szkolna po zbadaniu rze- 
czy ma przedsięwziąć odpowiednie środki.“ 

Dłuższe rozprawy również wywołał $ 9, 
oznaczający liczbę godzin nauki, szcze- 
gólnićj w szkołach fabrycznych. 

Na wczorajszóm posiedzeniu załatwiła 
się już komisja z większą połową projektu 
ustawy, złożonćj z 78 paragrafów. 


poprawką przechodnią Pratobevery przy 
artykule I. 

Przy ustawie tój komisja zaprojektowała 
rezolucję, że, ponieważ ustawa w ogóle 
polepsza położenie innych urzędników są- 
dowych, przeto fundusz na zasiłki, umie- 
szczony w budżecie sprawiedliwości, wyłą- 
cznie na zapomogi dla urzędników kan- 
celaryjnych obracanym być powinien. Poseł 
Mende zaś wniósł żądanie, aby minister- 
stwo przedstawiło wniosek podwyższenia 
pensji urzędników kancelaryjnych. 

Minister Giskra oparł się stanowczo 
tak rezolucji jak wnioskowi Mendego, któ- 
re tóż izba odrzuciła. 

Na następne posiedzenie dnia 15 marca 
przyjdzie pod obrady prawo o obronie 
krajowćj (Landwehr) i pospolitóm rusze- 
niu (Landsturm). 


Zagrzeb 10 marca. Deputacja sejmu, 
zagrzebskiego udała się z powitaniem do 
hr. Andrassy, który na przemowę przewo- 
dniczącego odpowiedział w języku kro- 
ackim: 

Panowie! serdecznie dziękuje panom za 
zaszczyt, jaki mnie spotyka, mogę panów 


Biskup Strossmayer odjechał w skutek|nowe instytucje poszanowaniem cudzćj | jako akt powstały z własnój jego woli. Rada szkolna wstępuje w życie; jest to 
„Po przyjęciu 1go artykułu rozprawy | ważna chwila dla kraju pogrążonego w cie- 
ciała prawodawczego były już tylko po-|mnocie i nieładzie. 
lemiką opozycji z rządem; z góry wypadek| Rada szkolna ma wszelkie pozory insty- 
ostateczny przewidzieć było można, na po- | tucji konstytacyjnój; domagano się jćj usil- 
siedzeniu też w dniu 6 marca prawo cał- | nie jako wielkićj narodowej koncesji. Tak 
kowite z pominięciem 3 artykułu, który|byłą rzecz postawiona ze strony publicy- 
sam rząd cofnął, ogromną większością gło- styki krajowój i posłów w radzie państwa 
sów, bo 192 głosami przeciw 41 zatwier-|; jąko taką przedstawił ją rząd, tworząc tę 
dzonóm zostało. ; za instytucję autonomiczną. 

Naturalnie i pogłoski o dymisji p. Haus-| Dziś tedy od tego będzie zależała przy- 
mana i wszystkie tego rodzaju wieści tą | szłość téj instytucji, za co jéj członkowie 


własności, —ale gdzie nie nie ma i urzędnik 
moskiewski nie nie wskóra. Więc ani środ- 
ków materjalnych, ani sił intelektualnych 
do ziszczenia projektów nie staje. Z całćj 
reformy silne — niezłamane — są do razu 
ogłoszone środki przymusowe. 

Jaki ztąd zamęt — powód do zdzierstw 
i prześladowań biurokracji i do pastwienia 
się nad tym zbydlęconym ludem —trudno so- 
bie wyobrazić! Wszystkich niezdolaych, albo 
podejrzanych o złe prowadzenie się pod- 


niezadowolenia z odpowiedzi cesarza do 
duchowieństwa: „iż kler pozostawać winien 


-Wiedeń 73 marca. Według półurzędo- 
_ wych zapewnień, które już otrzymaliśmy 
_ drogą telegraficzną, reforma podatkowa 
p. Brestla ma jeszcze w téj kadencji rady 


państwa przyjść na orządek dzienny, | tych dróg. -æ oficerów, który ec officio muszą umieć czy- decyzją izby pogrzebane zostały. Rząd od-|5 mi seha i je eE bada © Az, 
chociażby nawet diego posiedzenia poza Trzeci projekt dotyczy bezzwłocznego Angli tać i pisać, wyprawiają z pułków z misją niósł zwycięztwo , ale jak się trafnie wy- ZWZ POA aeii będą: czy za insty 
dzień S maja przedłużyć było potrzeb. zbudowania linji Gmiind-Tabor-Praga, oraz ngija. opman p pęd PP: e Fach ndk lą ne ee bo| *) Jeden z zasłużonych Krajowi obywateli, zaj- 
omitet zajmuja r Jip 5 a RY $ EK : © Sine ednak prasa zna swych rodaków. Pa-|pod moralnym „glęc tja ta sta- | TWAcy się gorąco sprawą oświaty, raczył dzie - 
Jmujący się tą reformą pra- | Pilsen-Eger, i oddania ich na użytek pu Times ironicznie zapytuje, dla czego Eeeh es Pp a ONES a Gdów, pod r nym względem kwestja ta sta-|u RAR WAGIC pa szkolnój, RPA 


nowi ciężką dla niego przegraną. tychmiast po jój utworzeniu. O ile rada korzystała 


cuje daleko gorliwićj od podkomitetu ob- 
Pierwszym prezydentem sądu kasacyj- z nich, czytelnicy Kraju będą się mogli przekonać, 


M ZA l pc bliczny najdalój do końca grudnia 1871.| Moskiewskie wiedomosti, w artykule odpo- 
_ rabiającego sprawę galicyjskićj rezolucji. 


wiadającym na list pisany do Timesa o|skończyła się nauka dawana w szkołach 


W czwartym wreszcie projekcie p. Ple- 


—— z aa a an. 


i 


obojętność publiczności; każdą razą rzędy | powodu o jakieś anti-katoliekie tendencje, 
pustych krzeseł odnosiły nad nim zwy-|bo jakkolwiek obowiązek kronikarski wie- 


gła, aby w planie mających kiedyś stanąć |ne i pióra kronikarskie nie przemogą ich. 
sukiennic, nie było na zewnątrz żadnych | Dość „więc o tém — przejdźmy do innych 
sklepów, aby te nie robiły konkurencji | nowości. cięztwo; a lubo drugi koncert był nieco |dzie mnie często w te światowe uciechy, 
sklepom i właścicielom domów w ryaku. | Najnowszą, nowiną w ostatnim tygodniu | liczniejszy — nawet znalazł się i bukiet|to jednak wśród nich nie zapominam wca- 
Szkoda, że w zastrzeżeniu nie stoi jesz- | jest Śnieg. Śnieg w marcu zdaje się być|jakiś i wieniec laurowy i głośne oklaski —|le 0 praktykach religijnych, i passje u 
cze, aby gmach nie był wysoki, iżby nie | rzeczą całkiem naturalną, a jednak kilka- |to przecież ten tryumf artysty nie wiele|św. Anny, OO. Pijarów, Franciszkanów 
rzucał cienia na kamienice w rynku sto- | naście dni ciepłych i pogodnych tak nas|różnił się od klęski. W ogóle’ koncerta | mają w mojćj osobie gorliwego uczestni- 
i, |jące, aby ile możności najmnićj miejsca | usposobiły po wiosennemu, że śnieg w|od jakiegoś czasu straciły wiele na swój ka. Pragnienie skupienia ducha, pragnie- 
zabierał, iżby ta a ta pani mogła wygo-|istocie wydał nam się wcale niemiłą nie- |świetności. Dawnićj gdy panny zadawałl- | nie słowa bożego odrywa , człowieka od 
dnie widzieć okna swój przyjaciołki, i nie spodzianką. Wyraźnie wiosna tegoroczna niały się gitarą a mężczyzni fletem, po- powszedniego chleba, od gwaru ulicznego 
straciła widoku na ulicę grodzką, i inne | pomyliła się i zawcześnie wyszła na sce-|jawienie się pjanisty lub skrzypka (gę-|i ciągnie do świątyni, Tymczasem nieraz 
tym podobne zastrzeżenia, bo tak te jak|nę, nie doczekawszy się’ „ostatnich słów |dziebnika jak powiadają puryści) równa- | smutnego doznaję rozczarowania, gdy z ka- 
tamto' jednakową mają podstawę. Wszak | zimy. ʻA może zdawało jéj się, że obec-|ło się błyskom meteorów i elektryzowało zalnicy zamiast słowa bożego zdarzy mi się 
czynsz z wynajmu sklepów w sukienni-|ność Jej była konieczną i przyspieszyła | ciekawość wszystkich. Dziś gdy na wszyst- | słyszeć artykuły polemiczne przeciw filo- 
cach szedłby na korzyść miasta i powięk- |swój przyjazd. Na wiosnę dzienniki zapo- |kich piętrach kamienic odzywają się for- zofom, mędrcom Światowym, gdy nazwiska 
szał jego dochody — a w takim razie | wiadały rozpoczęcie budowy Sukiennic, tepjany a sonety Bethovenowskie i ma- Mazzinich i Mierosławskich obijają mi się o 
magistrat opierając się na tych fundu- | wojnę europejską it.d., wiosna więc uka-|zurki Chopina wraz z buttersznitami do | uszy, że doprawdy z niedowierzaniemogją- 
szach, mógłby obniżyć podatki właści-|zała się; ale gdy pierwsza obiecanka każdćj niemal herbaty — koncerta straci- | dam się, czy jestem na sejmiku czy w 
cieli domów, o których tak troskliwym | skończyła się uchwałą rady a druga ulti- ły wiele na uroku i niezadługo artyści kościele. Zdaje mi się, że bez wymienie- 
się okazuje, — a ci, pewny jestem, skle- | matem tureckim, wiosna jako niepotrzeb- | będą musieli wysilać się na nadzwyczaj-|nia nazwiska opinja publiczna zrozumie 
py i dolne mieszkania swoje korzystnieby |na jeszcze cofnęła się, schowała przed |ności, aby obudzić „zajęcie. Skoro gra|o kim tu mówię. Śmutna to rzecz, że tam 
Jeszcze zużytkować mogli. — Wszak dzi- nami pogodne oblicze w puchowe pierzyn- |piękna stała się już powszednim chle- gdzie się idzie po promienie łaski, sły- 
siaj już przy skromnym napływie osób |ki śniegu. Możemy więc spodziewać się, | bem, — może artysta „Srający nogami lub |chać grzmoty i pioruny gniewu, a zamiast 
brak mieszkań czuć się daje, cóż dopiero |że na wielkanoc czekają nas albo desz- śpiewający nosem ściągąć będzie tłumy | pozytywnćj nauki podjazdowe harce na 
będzie, gdy zę przybywających się| cze 1 wiatry, jak przepowiada Czechow- | ciekawych. Tam gdzie sztuka traci siłę, |ludzi, o których istnieniu większa połowa 
zwiększy? — Obawa więc i troskliwość | ski kalendarz, albo jak my przepowiada- |zaczynają się sztuczki. Początek już |słuchających nie nie wie i pobożnemi 
magistratu zdaje nam się zadaleko posu- | my — mrozy, zrobiony : oto mamy w naszóm mieście westchnieniami wtóruje wyprawie wojen- 
nięte. Już i tak raz wielkie zrobił on| Jestto już druga przepowiednia, jaką | maszynę mówiącą; cóż łatwiejsze jak ten |nój, którćj celu się nawet nie dorozumie- 
ustępstwo obywatelom w rynku, nie wzno- ośmielamy się umieścić w tój tygodniowój wynalazek udoskonalić nieco i maszynę | wa. — Nie miejcie mi tego za złe, że rzecz 
sząc przed ich oknamami gmachu ratusz- | kroniczce. Pierwsza tyczyła się koncertu |" "oeą przemienić na śpiewającą i dać |tę zacytowałem w kronice. Oddaję Bogu Ą 
nego, ale chowając go w ustronniejsze p. Friemana. Pisaliśmy wtedy, że talent|Wieczną dymisję wszystkim  gardełkom | co oskiego, kościołowi co, kościelnego, 4 
miejsce. koncertanta, jakkolwiek wielki, nie zdoła |Spiewającym, które dziś słyszymy po kon- | ale kazanie, które ma wszystkie cechy = 1 
Są to uwagi, które tu spisuję raczéj| wytrzymać rywalizacji z koncertem grati- | certach. artykułu wstępnego, polemiki dziennikar- | i 
dla ulżenia trapiącemu się sercu, niż w|sowym i na cel dobroczynny. Proroctwo| Ot i rozgadałem się o zabawach, kon- |Skićj a nawet uszczypliwości, — podpada 
nadziei jakiego takiego skutku, gdyż wy- | nasze ziściło się niestety i p. Frieman na- |certach, zapomniawszy zupełnie, że toļpod krytykę jak każdy artykuł. 
roki rady są, o ile mi się zdaje, niezmien- | daremnie po dwakroć wyzywał do walki post. Proszę mnie nie posądzić z tego | 


dzie miał żywe ilustracje z szeregu gma- 
chów stojących pustką z porozwalanemi 
ka” i przekł oknami bez szyb, przez które 

-Po kilkomiesięcznych leżach zimowych, przeglą a niebo; słowem odrażające pust- 
_ myśl odbudowania Sukiennic wyruszyłąj%owie tam, gdzie mogłyby stanąć naj- 
wreszcie na stół radny; po dłuższych na- 
radach uradzono — risum teneatis amici — 
wyznaczenie dziewięcio-miesięcźzne- 
go (!) terminu do wypracowania planu 

~ odbudowania. W roku więc 1870 śl 
niki krajowe będą miały znowu przyjem- 
ność Zamieszczenią w swych kolumnach 
drugiego terminu, jąki sobie wyznaczy 
komisja rozpoznawczą do przejrzenia 
planów. — Następnie przyjdzie zape- 
wne trzeci terminu dla przedsiębiorców 

_" chcących podjąć się budowy it. d. Co 
= wszystko napełnia nas słodką nadzieją, 
_ że potomkowie nasi będą mieli przyjem- 
ność oglądania skończonćj budowy i prze- 
chadzania 'się pod jéj arkadami. Jest coś 

_ olbrzymiego w tym żółwim pomyśle re- ; po; ; 
~ stauracji; przypomina on nieco indyjskie|na wystawienie kamienic, a magistrat i 
' dramata, pod względem swej rozcią- 
1 głości. — a; już komitet w Krakowie 
_ do zachowania zabytków starożytności; 
_ obecnie z koła zajmujących się restaura- 
-= cją sukiennic wytworzy się komitet „do 
' uprawiania ruin narodowych, który 


Y zj sprzymierzeńcow — przybierze sobie 


8 Kronika krakowska. 
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Wracając jeszcze do Sukiennic, dodać 
muszę, że radą miasta wyraźnie zastrze- 
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ulicy wolskićj ku franciszkańskićj, a bę- 


e LA „MR .<d 


raju jak w 
„drugim 


ać, jeżeli namiestnik program jéj odrzuci; ļdrzeja hr. Zamoyskiego. Następnie komitet za- 

0 należy otworzyć oczy sejmowi, że stwo- | wezwał, ażeby, członkowie, uważający za rzecz po- 
PY instytucję, która nie prowadzi do re- | żądaną zaprowadzenie jakowych zmian w statucie, 
tmy oświaty. wnioski swe na piśmie złożyli. Potem p. Szymon 

a pół nie dadzą się tutaj robić rzeczy. | Dankowicz, zaproszony gość, a kaznodzieja zboru 
jAmiestnik nie jest połowicznym człowie- starozakonnego, odczytał zapowiedzianą rozprawę 
iem, z którymby możaa wchodzić w tran-|o wpływie parsyzma na wyob.ażenia religijne ży- 


akcję; veto 
£ nie da zr 


J półśrodkami dźwignąć niepodobna. opieki nad językiem ojczystym,ć i ofiarował się 

rzy ułożeniu programatu rady szkolnćj | złożyć plan wykorzenienia błędów literackich ję- 
Jpadnie uwzględnić wiele okoliczności; | zykowych, a położenia tamy szerzeniu się nowych, 
| poważam się tedy stawić jakiegoko|- | mianowicie też germanizmów. Nakoniec prezes 
ek programatu radzie, ale pojmuję to tyl- tow. prof. Majer, zalecił kolegom rozprawę Dra 


» źe od ni 


ajowój zawisła. i kilka skazówek do ich unikania,“ jako wnika- 
Uwagi, które tu robię, raczy rada przy-|jącą zakrojem poważnym w istotę rzeczy; a pro- 

od wysłużonego na tóm polu obywatela, | fesor Brandowski wręczył prezesowi rękopis swój: 
zewidującego trudności, z którćmi rada | „Uwagi treści ortograficznćj nad kodeksem kro- 


zie miała 


í L Jawność jest warunkiem konstytucyj- krak., ogloszonym przez Aleksandra hr. Przez- 


lego życia; 


dzie radzie szkolnćj przyjąć jawność w jój| — W téj chwili odbieramy następujący list z 
/2ynnościach, —w takim bowiem tylko ra-| Wiednia: 
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narodu. 


'odu, nie zna 


mować powi 


chy, jeżeli mu nię wymierzy sprawiedliwo- cych, w teatrzyku w gmachu tego zakładu znajdu- 
Jści, to się oświata nie dźwignie zapomocą jącym się, komedję: „Kto się kocha ten się kłóci,“ 
Jorganów rozstrojonych, do jakich należy [dawno już przerobioną z 5-aktowćj komedji Mo- 
jdzisiaj korpus nauczycieli i profesorów. ljera Le dépit amoureua, rozpoczęła zaś komedja 
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R ozma i t 0 ś c i szkołę z powodu nagannego sposobu życia opuścić 


Kraków 13 mara 


4/92 konstytucyjną, która niepodległe i nie- | tanie odłożono na jedno z najbliższych posiedzeń 
Awisle ma stanowi 
WEJ i brać | 
westjach ? czy za biuro lużne stojące pod | ogniowej zapowiedziane na dzień 14 marca, na 
"ządem i supremacją namiestnika ? żądanie prezydenta miasta zostało odroczonem i 
pierwszym razie musi rada jednozgo- | odbędzie się dopiero po świętach. 
» Zaraz przy rozpoczęciu czynności swo-| « Posiedzenie miesięczne SO nauk 
. Postawić swój program, tak w obec moralnych w tow. naukowćm krak. odbyło 


ości będą tajne, spadnie dorazu z wyso-|w zeszłym roku do Krakowa, składającćj się z 
ości autonomiczaćj instytucji do nędzy za- | doktora Rokitańskiego, radcy ministerjalnego Berg- 
isłego od rządu biura. mana, i radcy namiestnictwa ze Lwowa p. Gnie- 

IL Rada szkolna jako autonomiczna in- | wosza, a mającéj się przekonać o stanie budowli 
tytucja mająca zreformować oświatę, nie | uniwersyteckich, i potrzebie nowych budowli — 
oże się opierać na rządowych przepisach ministerjum zezwoliło na wystawienie w Krako- 
czasów absolutyzmu, nieodpowiadających | wie odpowiednich lokalów „na laboratorjum che- 
<onstytucyjnemu życiu. Rada szkolna mu- | miczne i amfiteatr na doświadczenia anatomiczne. 


lem rozwiązać ręce i oświadczyć, że nie bę- |i budyńek akademickićj drukarni ma być zupeł- 
4 jéj obowięzywały w jéj uchwałach, po-| nie przekształcony. żę) 
tanowieniach i nominacjach normałja służ-| Roboty mają się zaraz z wiosną rozpocząć i bu- 
y publicznej. dynek a.ademickićj drukarni w tym roku jeszcze 
III. Obmyślając przyszłość oświaty, po-|ma być dokończony. Na koszta z powyższych 
rzeba wziąść w opiekę korpus nauczycieli | robót wynikające, ministerjum wyznaczyło na rok 
4 profesorów. 
woją zapełnić ten ogromny przedział, któ-| Zbawienne skutki gry giełdowćj uczuć się 
ym absolutne rządy oddzieliły nauczyciela | dały w Krakowie. W skutku ostatniego obniżenia 
d młodzieży, a obywatelskie jego uczucia się kursów, jeden z obywateli tutejszych przegrał 


| Korpus nauczycieli i profesorów biuro- summę. Zamieszczamy tę wiadomość dla prze- 
'ratyczvie terroryzowany od rządu, urzę- strogi innych, aby nieobznajmieni z tą grą, gorszą 
niczym rygorem odcięty od młodzieży i na- | od najhazardowniejszych gier, nie puszczali się 
jdujący opieki w wydziale kra- lekkomyślnie i nie narażali uczciwą pracą i w pocie 
owym, niez 
hiepoparty w usiłowaniach swoich przez] — Pan B. restaurator na dworcu kolei żelaznej 
(dziennikarstwo, które ani krzywd jego nie|w Z, w król. polskićm, przed 33 latami przeszedł 
podnosi, ani ciężkości położenia nie uwzglę- | z wiary izraelickićj na kątolicką, uporządkowaw- 
dnia, — korpus mówię nauczycieli i profe- szy wprzódy swoje interesą domowe i po zapé- 
|sorów, należy do najnieszczęśliwszćj klasy | wnieniu losu żonie i dzieciom swoim, przyjechał 
i spółeczeństwie naszém, zwątpionćj, upa- | qo Krakowa i przeszedł na wiarę izraelską, Akt 
i tój i powszedniemi i politycznemi Stosun- | ten odbył się_w piątek dnia 12 b. m. w tutejszym 
ami tak złamanćj, że jeżeli rada szkolna rabinacie na Kazimierzu. 
pie podniesie tego korpusu do godności| « Teatr amatorski w Warszawie. — We 
|moralnćj, jaką w spoleczeństwie naszém zaj- środę 10 marca, odegrano w Warszawie na dochód 


prawa nauczycielstwa wracając, zdjął z nie- zamknięto; za bilety i programy zebrano 276 rsr. 
i {go charakter nienawistny urzędnika, od- Gazety warszawskie wynurzają pochwały dyrekto- 


twą, która na kraju naszym cięży, Są SU-| wiska, 


jednćm cięciem ukończyć, albo cały kor- grafje p. Wincentego Rapackiego w 13-stu rolach. 


nie rozporządzalności ina nowo rozpocząć już w Warszawie, ani p. Mieczkowski w Krakowie, 

organizację tego korpusu. pokazuje się więc, iż ten ostatni przywłaszczył 
Sprawiedliwość wymierza tylko ten, kto | sobie pracę którego z krakowskich fotografów, a 

zdolnych i zasłużonych nagradza a win- spodziewając się przybycia artysty krakowskićj 

nych i przewrotuych karze. Takiego Wy” | sceny, chce cudzym kosztem i znojem zrobić spe- 

|miara sprawiedliwości społecznej oczekuje | kulacyjkę. 

j|po radzie szkolnej korpus nauczycieli if Samobójstwo, — „Dziennik poznański“ donosi: 


ZE 20% WO TU poprzednio ze szkół kwidzyńskich, uwiadomiony 


Ą ada miasta Krakowa w dniu 15 marca od- | drzwiami klasy do którćj należał. $ 

é kai posiedzenie, na którém przedmiot obrad sta-| Król Dawid konsulem w Bremie. —Lamar- 

ito sprawozdanie komisji do odbudowy Su- | tine, będąc ministrem spraw zagranicznych w 1848r., 

M nic wyznaczonćj, sprawozdawcą był adwokat | nie zaniedbywał poezji i częstokroć na aktach 

k Rydzowski. — W sobotę 13 b, m. ir., obrado- | rządowych zadziwieni urzędnicy, napotykali no- 

a rada miejska nad regulaminem szynkowym, | tatki wierszy wydzierających się z głowy wieszcza. 
wdrugióm czytaniu uchwalono; trzecie czy- | Nic więc dziwnego, że w konotatniku podręcznym 
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KRAJ z Wtorku 16 Marca 1869. 


ministra-poety jeszcze większy zamęt: tamto obok 
kandydatów na różne posady, snuły się: promie- 
nie, tęcze, gwiazdy, palmy, gazelle i t. d. Jednego 
dnia „Monitor* podał nominację p. Dawida na kon- 
sula w Bremie. Dwa tygodnie upłynęły, a nikt się 
po nominację nie zgłosił. Pytano ministra, lecz 
ten napróżno łamał sobie głowę, nie mogąc sobie 
przypomnićć, kto mu polecił tak opieszałego urzęd- 
nika na posadę konsula. Wreszcie zagląda do 
konotatnika, a uderzywszy się w czoło, krzyknie 
do zakłopotanego szefa biura: „Nieszczęsny ! cożeś 
uczynił, zamianowałeś króla Dawida jeneralnym 
konsulem w Bremie!“ W istocie czytanie psalmów 
przeniknęło duszę poety, i postanowił swe „Medy- 
tacje* poświęcić ojcu Salomona, a dla pamięci za: 
notował sobie tylko jego imię, szczególniejszym 
trafem, obok uwagi: „mianować jeneralnego kon- 
sula w Bremie,* ztąd całe nieporozumienie. Na 
drugi dzień minister ogłosił: „Ob. Marchand mia- 
nowany konsulem jeneralnym w Bremie, w miejsce 
ob. Dawida, który inne otrzymał przeznaczenie.“ 

Koleje żelazne w król. poiskićm. — Mamy 
znów na widoku budowę dwóch kolei żelaznych: 
jednéj z Częstochowy do Herbów, dla zbliżenia 
królestwa z drogą prawego brzegu Odry i z Wro- 
cławia, drugą z Piotrkowa ku Sandomierzowi, 

———w—— 

— Otrzymaliśmy list z prośbą o umieszczenie 
w najbliższym numerze Kraju, który, chociaż nie- 
rozumiemy dobrze sporu, ze względu na znako- 
mite imię na nim podpisane, podajemy. 

„W dniu dzisiejszym miałem — nieprzyjemność 
otrzymać niewłaściwie adresowany list p. L. Sie- 
mieńskiego, upominający się o sprostowanie wspo- 
mnienia o nim w Omnibusie (zeszycie pierwszym) 
zpowodu Zborowskich. 

Odgłos powszechny przyznawał i przyznaje ten 
odcinek Cząsu. p. Lucjanowi Siemieńskiemu, po- 
szliśmy za nim tak samo jak Czas wymieniając 
za Bolesławitę, p. Kraszewskiego ; z tą różnicą, 
że p. Siemieńskiemu jeden feljeton więcój na su- 
mieniu nie zacięży, a p. J, L K, wymienienie go 
jako autora pism Bolesławity, w inny sposób szko- 
dliwóm być może. 

Odcinek Cz asu, w którym się to znajduje, jes 
redagowany przez p. Siemieńskiego. 

Jeśli p. 8., jak wyraża w swym liście, nie pisał 
odcinka o Zborowskich— chętnie odwołujemy na- 
szą omyłkę, w każdym razie przynajmnićj go u- 
mieścił, 

Że zaś ani p. S, ani anonym ów, nie pisali od- 
cinka dla dollarów, tego jesteśmy pewni, —.le d a 
uroku jaki roztacza bogactwo, przez adulacją dla 
siły jaką ono daje, 

Taki jest sąd ogólny, i temu zaprzeczyć trudno. 

Czynimy zadosyć żądaniu p. Siemieńskiego— 
jak skoro feljetonu nie pisał, o czóm zapewnią... 
wszystko co ztąd wypływa, stosować się do niego 
nie może. B. Bolesławita, 
mm: mam 

HOTEL SASKI dnia 14 marca przyjechali: Ste- 
fan Prek posiadacz dóbr z Zagórza. Konrad Bąkowski 
obywatel z Komornik, Stanisław Homulacz wł, dóbr 
z Zakopanego, Józefa Hr, Sołtykowa wł, dóbr z Ga. 
licji. Jan Dobrzański redaktor z Lwowa. Franci- 
szek Króbel prezydent z Lwowa. Leon Trauscher 
urzędnik z Michałowie, Ludwik Bogacki obywatel 
z Krzeszowic. Ludwik Hr. Dobrzyński wł. dóbr 
z Brzeżawy. Michal Parażewski dzierżawca z Ga- 
licji, Tomasz Wrzosek obywatel z Królestwa. M. Ję. 
drzejowicz wł, dóbr z Galicji, Stanisław Ciechanow= 


.. 


ć o losach oświaty kra- | rady. 


A wych tamże, 
inicjatywę we wszystkich jej| «a Posiedzenie walne członków straży 


obec namiestnika, się d. 6 t. m. Zgromadzeni członkowie najprzód 
razie wypada się jéj rozwią- powitali ze czcią przybyłego na posiedzenie An- 


jego jeżeli wejdzie w życie, nic | dów. Świeże poglądy zajęły bardzo słuchających. 
obić dla oświaty krajowój, któ-| Z kolei p. Suchecki poruszył „naglącą potrzebę 


korzystną, 


ego przyszłość rady i oświaty | Oettingera: „O każeniu polszczyzny germanizmami 


do walczenia. niki łacińskićj błogosławionego Wincentego, bisk. 
za główną tedy zasadę przyj- | dzieckiego.* 
spodziewać poparcia od dzien-| Mogę wam donieść dość przyjemną dla Krako- 


obec kraju i względu dla sie-| wa wiadomość. 
namiestnika. Jeżeli jéj czyu-| „W skutek starań komisji zesłanćj z ministerjum 


z na wstępie pod tym wzglę-| W tym celu ma być zakupiony dom na Wesołej 


Rada szkolna musi odezwą | bieżący do 100,000 złr.* 


8,000 złr, trzech innych do spółki takąż samą 


najdujący uznania w sejmie, | czoła zapracowanego mienia. 


kich wcale już nie przybyli. 


DaT > ar. ESC dż > ti Gg 


cie lnu przenosi znacznie wartość plonów zbożo- 


II. Czy udoskonalona uprawa lnu pożądaną bę- 
dzie dla Galicji, i zyskowną w stosunku do u- 
prawy innych płodów w gospodarstwie? 

Aby ocenić należycie korzyści z uprawy lnu, 
komisja starała się zebrać dokładne obliczenia 
z gospodarstw uprawiających len na wielkich prze- 
strzeniach i z gospodarstw małych. Wykazy te 
niezupełnie się zgadzały między sobą, a główną 
tego przyczynę upatruje słusznie komisja w tém, 
że w dużych gospodarstwach lnianych np. w do- 
brach cieszyńskich moczą len, a w małych go- 
spodarstwach zwykle roszą. Wiadomo zaś, że 
moczony len traci daleko więcćj na wadze, niż 
roszeny. Ztąd téż dochód czysty z 1 morga w go- 
spodarstwach dużych wykazał się mniejszym niż 
w małych. Zą podstawę przyjęła komisja średni, 
czysty dochód z 1 morga Inu 62 złr. 50 centów, 
Wyprowadza zatóm wniosek, że ] 
roślin uprawiać warto, zwłaszcza, że rozmaitość 
uprawianych roślin w gospodarstwie zawsze jest 


en obok innych 


ILL Czy przez rozszerzenie się uprawy lnu, nie 
należałoby się obawiać zbytnićj taniości jego, a 

więc, w następstwie strat dla producentów ? 

Tu znowu komisja posiłkuje się statystyką i za- 
znacza cyfry eksportu i importu lnu w Austrji, 
świadczące dowodnie o coraz większćm potrzebo* 
waniu surowego materjału do coraz liczniejszych 
przędzalń. Przez kilkanaście Jat poprzedzających, 
rok 1858 wywóz lnu z Austrji przewyższał zną- 
cznie przywóz onego. Potóm jednakże tak za- 
częla wzrastać ilość przędzalń w monarchji, że 
od r. 1858 przywóz się coraz bardzićj zwiększa 
i nadzwyczajnie przenosi wywóz lnu z Austrji. 
Tak np. wr. 1863 przywieziono obcego materjału 
do przędzalń austrjackich 164,000 cent. w r. 1864: 
200,000 centn.—w r. 1865 przeszło 300,000 centn., 
podczas gdy wywożono w tych latach tylko po 15 
do 18,000 centn. Inu. Austrja sprowadza włókno 
ustawicznie z Moskwy iWłoch a to dowodzi, że bra- 
ku odbytu lub zbytnićj taniości produktu obawiać 
się nie należy. Trzeba tylko utrzymać nasz len d 
w równćj z zagranicznym wartości, a to przy u- 
doskonalonćj uprawie trudnóm nie będzie. 

(Dalszy ciąg nastąpi), 


Kraków, 15 marca. — Sprawozdanie izby ku- 
pieckićj. — Przed ośmiu dniami giełda żywo dot- 
kniętą została wiadomością o blizkićm przymierzu 
Włoch z Austrją, i w pierwszym popłochu na tę 
pogłoskę przez drut telegraficzny po całéj Europie 
rozniesionćj, kursa papierów znacznie spadły, Pręd. 
ko atoli ochłonęły umysły z przerażenia i trwogi, 
bądź to wiadomość powyższą do rzędu wy 
policzając, bądź też ważność i doniosłość téj wja- 
domości do skromnych, — pokoju Europy zakłócić 
niemogących rozmiarów — sprowadzając, dalszemu 
spadkowi kursów stanowczo się oparły, a choć do 
niedawnćj nie wróciły wysokości, 
jednakowoż, i jak na dziś lepszą zapowiadają 
tendencję. Akcje banku dla obrotu ogólnego w ubie- 
głym tygodniu ciągle się podnosiły i do 152 doszły. 
W handlu zbożowym nie nowego zapisać nie mamy. 
Słaby popyt i odpowiednio temu słaby dowóz. Na 
ostatnie dwa targi kupcy z pobliskich miejsc prus- 


podniosły się 


ski obywatel z Królestwa, 

HOTEL DREZDEŃSKI dnia 14 marca przyje- 
chàli: Józefa Hr. Sołtyk wł. dóbr z Galicji. Zofja 
Jordan wł. dóbr z Błonia. 

HOTEL POLLERA przyjechali: Zygmunt Brachtl 
z Murawy. Emilja Rudkowska obywatelka z War- 
szawy. S. Goldbach kupiec z Pragi. J. Traczyński 
aptekarz z Wieliczki, Marja Knesek wł. dóbr z Ho- 
rowitz Henryk Sigler rządca dóbr z Izdebnika. 
Stanisław Stojowski wł. dóbr z Galicji. Józef Mi- 
chałowski wł, dóbr z Łuczyce, Karol Solichen i Rai- 
mund Bozon kupcy z Francji 


nien, jeżeli mu nie doda otu- ubogich pod opieką tow. dobroczynności zostają- 


owinien znaleźć w radzie szkol- | oryginalna: „Przy kominku,* napisana przez J, 8. żadnego mandatu. 
dla siebie, któryby go w pra- Jasińskiego. Wszystkie miejsca przepełniono, a na 


twierdził i osadził, któryby mu parę godzin przed rozpoczęciem widowiska salę 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 


> od młodzieży i narodu. Klą- | rowi Jasińskiemu za urządzenie i kierunek wido- 


Ogólne zgromadzenie 


PATA ; ; »arzystwa rolniczego kr vski 
rowizoryczne nominacje, które| Koncert na korzyść tanich kuchen będzie danym Towarzystwa rolniczego krakou skiego 


profesorów wiecznie trzymają | w niedzielę, 
władzy. Te prowizorja trzeba Fotograf tutejszy Mieczkowski, wykonał foto- 


eli i profesorów postawić w sta-| 0 ile nam wiadomo, p. Rapacki nie był dawno 


(C d.n) [iż uczeń klasy przedostatnićj, którego wydalono 
przez dyrektora gimnazjum malborskiego, że i tę 
musi, wyszedł na korytarz i zastrzelił się przede 


są jeszcze za niskie. Otrzymane rzetelne wykazy | miljona realów. 


wartość wyprodukowanego w krośnieńskim powie- ciąganie ochotników. 
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Berlin 13 marca. Pruski poseł w Wie- 
dniu, baron Werther, przybył tu dzisiaj. 
Jenerał Unji Sherman powrócił ze sw 
petersburskićj misji i czas jakiś tu prze- 
pędzi. Na dzisiejszćm posiedzeniu parla- 
mentu, kanclerz związkowy skorzystał ze 
i sposobności, aby oświadczyć, że przypi- 

dnia 4 marca r. b. sywane mu wyrazy: „Siła przed prawem“ 

(Ciąg dalszy). nigdy przez niego nie były powiedziane. 
I. Czy Galicja posiada wszystkie warunki ko- Paryż 13 marca. Etendard , zaprzecza 
rzystnej uprawy lasu? wiadomościom podanym wczoraj przez Pu- 

Tu odwołuje się do cyfr statystycznych, które |blic co do mniemanego postanowienia 
wykazują, że już w r. 1859 Galicja wyproduko- Folandji względem kolei żelaznych. 
wała 254,000 centnarów lnu, podczas gdy Czechy Temps oświadcza, że ukończoną zo- 
tylko 137,000 centnarów, Morawy 69,000 cent., a | stała sprawa względem sprzedaży włos- 
Szlązk 10,000 centnarów. kich dóbr kościelnych z domem Fould i 

Węgry tylko wyprodukowały w owym roku wię- | wspólnikami Crédit Foncier. ; 
céj, bo 264,000 cent. Inu, ale o ileż są większe] Haga 13 marca. Izba poselska zezwoli- 
ód Galicji? Z tego wynika, że Galicja ma, z wy-|ła 41 głosami przeciw 31 „na zniesienie 
jątkiem Węgier, największą uprawę Inu ze wszyst- stempla od gazet. , Zniesienie to wchodzi 
kich prowincji, a tém samém, musi mieć warunki, |w życie z początkiem lipca. Włączone są 
które téj produkcji sprzyjają. do tego i gazety zagraniczne. 

Komisja ma przekonanie, że powyższe cyfry sta- Madryt 12 marca. Minister finansów 
tystyczne, które czerpała ze źródeł urzędowych, | przedłożył kortezom projekt pożyczki 1go 


od rady powiatowćj z Krosna, dowodzą, że w tam-| Madryt 13 marca. Zgromadzenie więk- 
tym tylko powiecie, obejmującym 16 mil [], pro-|szości kortezów postanowiło zezwolić na 
dukują rocznie około 70,000 cent. czesanego Inu. | konskrypcją 25,000 ludzi dla uzupełnie- 
Rachując zaś 1 cent. po 20 złr. okazałoby się, że | nia armji i zaprowadzić na przyszłość za- 


mysłów 


Wiadomości telegraficzne. 

Zagrzeb 13 marca. Dzisiaj jeszcze na- 
stąpi najwyższe zatwierdzenie przyszłego 
uniwersytetu Franciszka Józefa. 

Peszt 13 marca. Miasto Szatar ofiaro- 
wało Kossuthowi mandat. Kossuth oświad- 


czył, że pod obecną dynastją nie przyjmie 


Ostatni kurs 


złotem. 


Cialdiniego. 


lepszą wolę. 


ojćj 


„Madryt 13 marca. Gaceta ogłasza okól- 
nik ministra handlu F igueroli, rozporządza- 
jący, że postanowienia francuzkiego ukła- 
du handlowego z 18 czerwca 1865 mają 
być i do Niemiec zastosowane. 

Waszyngton 12 marca. Izba poselska 
przyjęła bil finansowy p. Schencka , od- 
rzuciwszy paragraf, który zatwierdza kon- 
trakty obowiązujące do wypłat długu 


Rezolucja p. Banksa, popierająca nie- 
podległość Kuby, została odesłana do wy- 
działu spraw zagranicznych. i i 

Waszyngton 12 marca. Andrzej Curtin 
został mianowany posłem w Petersburgu. 


Przegląd polityczny. 

Piszą nam z Wiednia 14 marca: 

„Wczoraj, jako w dniu imienin króla 
włoskiego, odbył się wielki bal u amba- 
sadora włoskiego. Wszyscy arcyksiążęta 
będący w Wiedniu znajdowali się z rodzi- 
nami, z polecenia samego cesarza, z czego 
tu robią wnioski o zawarciu, lub co naj- 
mnićj o rokowaniach tyczących się przy- 
mierza austrjacko-włoskiego. 

„Z ministrów przedlitawskich widziano 
na tym balu tylko dra Giskrę, we wszyst- 
kich orderach i wstęgach. 

„W każdym razie obecność arcyksiążąt 
na tym balu uważają tu powszechnie za 
dowód serdecznego zbliżenia pomiędzy 
Austrją i Włochami.“ 

Do szeregu licznych pogłosek, wywoła- 
nych podróżami dyplomatów, dodać należy 
wiadomość, którą podaje Gazzetta Piemon- 
lese, że na przypadek zawarcia przymie- 
rza francuzko-włoskiego, nad któróm pra- 
cuje p. Nigra, obejmie władzę ministerjum 

Między królem Wiktorem Emanuelem 
a cesarzem Napoleonem odbywa się co- 
ziennie wymiana depesz telegraficznych, 
co także jako symptom zbliżającego się 
zawarcia przymierza przytaczają. 

Köln. Zig mówi, że komisja między- 
narodowa do załatwienia sporu francuzko- 
belgijskiego dotąd nie została mianowa- 
ną, ponieważ rządy jeszcze się nie zgo- 
dziły na punkta, które jéj mają być 
przedstawione do decyzji; jednakże spo- 
dziewają się bardzo prędkiego zakończe- 
nia, ponieważ rząd belgijski okazuje naj- 


-Ostatnie telegramy „Kraju.“ 


Fiume 15 marca. N. Pan przybył 
tu wczoraj i został przyjęty przez lud- 
ność z zapałem wśród okrzyków: „Eljen.“ 

Madryt 15 marca. Odbyła się ma- 
nifestacja za zniesieniem poboru woj- 
skowego. 3000 osób było obecnych ; roz- 
legały się okrzyki : niech żyje federacyj- 
na rzeczpospolita. 

Lizbona 15 marca. Ks Montpensier 
oświadczył, że gotów przyjąć tron hisz- 
pański, jeżeli zostanie obrany przez 
znaczną większość. 

Paryż 15 marca. Public donosi, że 
Lagueronnitre zabiera z sobą memorjał, 
przedstawiający zapatrywanie się rządu 
na sprawę kolei żelaznych i przenoszący 
Ją z pola ekonomii politycznój na pole 
dyplomatyczne 


Telegramy własne „Kraju.“ 


Wiedeń, 15 marca. Delegacja polska 
i klub nowo-utworzony lewicy postano- 
wiły głosować za wnioskiem mniejszości 
komisji, w sprawie ustawy o obronie kra- 
Jowćj. Wniosek ten brzmi: „ogół krajów 
koronnych przedlitawskich zostanie po- 
dzielonym na osiem okręgów obrony kra- 
jowćj (Landwehrdistricte).* Na dzisiej- 
szem posiedzeniu hr. Potocki zabierze 
głos w rozprawie ogólnćj. 

Ostatnie kursa telegraficzne w Wiedniu 
o godzinie 1*/4. — 5% Renta papierowa 
—.—. — 5%, Renta za maj i list. 62.80, — 
59, Renta wsrebrze 70.30. — Losy z r. 1860 
102.70. — Akcje Banku narod. 723, — 
Akcje kredyt. 298.10.— Londyn 124 — 2 
Srebro 121.50. — Dukaty 5.83, 
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Kraków, 


» biała 
Żyto , 
Jęczmień 
Owies 
Tatarką |. 
Kukurydza 
Proso . 
Groch 

Fasola . . 
Bobik 

Wyka . 
Rzepak zim. . 
Rzepik ,„ 

s -letai 
Siemię lniane 
Koniczyna biała 
$ czer. 
Tymotka. 


Redaktor odpowiedzialny: 
Stanisław Służewski. 
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i którego niczem nie dowodzi 


(Nadesłane ) 


Sądząc po bezstronności Szanownej Re- 
dakcji, spodziewam się, że raczy zamieścić 
uastępną odpowiedź: 

W numerze 8-mym „Kraju“ w artykule 
pod napisem „rada szkola% i komisja edu- 
kacyjna'* szkoła żeńska św. Jana została 


jednostronuym, a nieprawdziwym sądem do- 


tkniętą. Bez dowodów, znajomości stanu 


szkoły i wniknienia w jej stosunki wyro- 
kuje o niej piszący, że jest wzorem zu- 
pełnej dezorganizacji. 


Podobne wyrążenie nasuwa myśl, że albo 


w Szkole nie ma porządku i karności, albo 
że nauczyciele i nauczycielki nie wypełnia- 


ą swoich powinności, albo, że nauka nie 


przynosi korzyści dla uczennic. 


Tymczasem wzrastająca z każdym rokiem 


liczba uczennic (w r. 1867 było 370, w 


1868 r. 389, w roku 1869 przeszło 400), 


zdania rodziców, wizytatorów i odwiedza- 
jących ją, wreszcie sam widok szkoły i 


przysłuchanie się udzielanej w niej nauce, 


zupełnie co innego mówią, 


Cóż więc powodowało sądem piszącego ? 


Czyliż mniemał, że dosyć jest sypnąć ogól- 
nikami, aby szkołę potępić? 


Twierdzi, że klasztor szkodliwie oddzia- 


ływa na szkołę, że przystęp do niej wzbro- 
niony rodzicom uczennic. Wszystko to s 
ogólniki niczego niedowodzące, na które 
dla sprostowania opinji publicznej, musimy 
odpowiedzieć. 


A najprzód co do pomieszania pojęć 


klasztoru i szkoły, czyli obowiązków za- 
konnicy i nauczycielki, na to odpowiadam, 
że takowego pomieszania nie było i nićma. 


Od początku bowiem założenia (w roku 


1623) szkoła wcieloną została do klaszto- 
ru, a raczćj klasztor dla nićj stworzony, 
aby nauka z tóm czystszego płynęła źró- 
dła. I dla tego siostry Ofiarowania N. M. p. 
prócz ślubów zwyczajnych, składają jeden 
jeszcze bezpłatnego nauczania i wychowy= 
wania młodych panienek, zakonność zaś 


nie przeszkadza im do nauczycielstwa , 


gdyż ustawy tak są zastosowane, że sprzecz- 
ności z obowiązkami nauczycielskiemi nie 
dopuszczają i owszem do tem lepszego i 
świętszego ich wypełnienia się przyczy- 
niają. 


I dziś tę mądrą, pedagogiczną, świętą 


i czystą myśl ojców naszych piszący obalić 
usiłuje, twierdząc, że należy odłączyć szkołę 
od klasztoru, pod pozorem, że ten szkod- 
liwie na nią oddziaływa. 


Jest to drugi zarzut nie uzasadniony, 


zbawienność bowiem instytucji łączącćj 
szkołę (mianowicie też żeńską) z klaszto- 
rem, a klasztór ze szkołą, czas, doświad- 
czenie, rezultaty, wreszcie samo porówna- 
nie szkół i szkółek publicznych, Świeckich 
ze szkołami klasztornemi dostatecznie wy- 
kazuje; gdzież tedy dowody przeciwne. 


Trzeci zarzut opiewa, że utrudniony jest 


przystęp rodzicom do klasztoru, co także 
jest nieprawdą. 


Są bowiem dwie rozmównice, a nadto 


salonik przeznaczony do rozmowy ż rodzi- 
cami, gdzie wyjąwszy godzin nauki i na- 
bożeństwa widzieć się z nauczycielkami 
można. Nie wolno tylko chodzić po całym 
klasztorze, bo ustawy klasztorne, ani do- 
bro szkoły, na to dozwolić nie mogą, aby 
nauczycielce w pracy jej niepotrzebnemi 
odwiedzinami przeszkadzać, a panienek 
w celach mieszkających na słuchanie nie- 
| potrzebnych rozmów i przeszkodę w nauce 


nie narażać, 
Gdzież więc owo podkopanie interesów 


szkoły, które zarzuca piszący? 


Takim jest więc ów nieład „o którym pi- 
szący chyba drogą pogłosek się dowiedział, 
a którego w szkole nikt, a więc i sam pi- 
szący nie dostrzegł i dostrzedz: nie może 


W końcu dodaję, że uchybiłbym zakła- 


dowi, gdybym chciał przytaczać jego za- 
sługi, jakoby w obronie na zarzuty mu 


poczynione. Opinja publiczna dawno je u- 
znała i uznaje, jak tego codzienne mamy 
dowody i zapewne więcćj zaważy ten sąd 
jak zdanie jednego zakładowi nieprzychy|- 
nego lub w błąd wprowadzonego czło- 
wieka; który, jeżeli dowodami chce po- 
przeć swe zarzuty, niechajże je tak jak ja 


Kraków dnia 12 marca 1869 r. 


Ks. Juljan Bukowski 
dyrygujący katecheta szkoły i kursu 
pedagogicznego w klasztorze $, Jana. 


——a00%— 


Pociągi osobowe na kolejach żelaznych 


odchodzą: 

Z Krakowa do Wiednia, Wrocławia o go- 
dzinie 7 min. 10 rano; 3 min. 30 po poł — 
do Warszawy i Wrocławia o godz. 8 
rano, — do Lwowa o g. 10 min. 30 rano; 
8 m. 30 wieczór, — do Wieliczki 11 rano, 

Z Wiednia do Krakowa o g. 7 m, 15 rano 
8 m. 30 wieczór. 

Z Granicy do Szczakowy og. 11 m. 27 przeq 
południem; 2 m. 5 po południu, 

Z Szczakowy do Krakowa o g.2 m.51 po poł. 

Ze Lwowa do Krakowa o g. 5 m. 10 rano; 
5 min. 20 wieczór, — do Czerniowiec o 
g. 10 rano; 10 wieczór. 

Z Przemyśla do Krakowa o g, 9 rano. 


„Z Wieliczki do Krakowa o g.5 m, 40 wieczór. 


z słowie do Krakowa o g, 1 południu. 

z płeć wy do Lwowa R Pe” 25 rano; 
6 m. 30 wieczór. 

Przychodzą : 

Do Krakowa z Wiednia o g. 9 m. 45 rano, 
7 m, 45 wieczór, — z Wrocławia o g, 9 
m. 45 rano, — z Wrocławia, Warszawy, 
Mysłowie i Szczakowy 0 g. 5 min. 2] 
wieczór, — ze Lwowa o g. 2 m. 51 po po- 
łudniu; 6 m. 11 rano, — z Wieliczki o g- 
"6 m. 15 wieczór, 

Do Przemyśla z Krakowa o g, 4 m. 43 po poł. 

Do Lwowa z Krakowa o g, 8 m, 29 rano; 8 
m. 36 wieczór, — z Czerniowiec o g. 5 
rano; 5 wieczór, 

Do Wiednia z Krakowa o g- 5 m, 17 rano; 7 
m. 37 wieczór, 

Do Czerniowiec ze Lwowa o g. 8 rano; 8 m, 
14 wieczór, 
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WYBORNA KAWA mocca, ||? ensie chłopców w Poznaniu. 


Sprowadzona wprost z Mokki z Arabii (Yemen) 
w oryginalnych paczkach (Serone), obejmują- 
cych po 10 funtów wagi wiedeńskićj 
sprzedaje się po cenie 


10 fi. 30 ct. za paczkę (seronę) 


w Wiedniu, Graben. Nr 20 w zachodnio- 
indyjskim magazynie kawy. 
gdzie również znajduje się wielki zapas 
najlepszćj kawy 

po cenach od 57, 60, 30, 35, so cent. do 

A A. 10 cent za 1 funt wagi wiedeńskićj, 
Zamówienia z prowincji w ilości od 30 funtów, 
przesyłają się franco aż do ostatniój stacji kolei 
żelaznéj lub parowca — przesyłają się również 
za zaliczką pocztową. ( | i 

Tamże znajduje się również wielki zapas 

uE ETER W. W Wd a 4 
z ostatniego zbioru, w rozmaitych gatunkach; 
Cougou, Souchong, kajser Melange i t.d. 
po cenach od ©, 3, 4, 5, 6 do 40 A. za 47. w. w. 

Prawdziwy Jamajca Ram po f A. do 
2 A. 0 cent. za butelkę — oraz najlepszy 
Cognac. Arak, Essencja punczowa i 
wprost sprowadzane francuskie i hollender- 
skie likiery. 61(1-36)T. 


«mn 


Uczniowie, którzy uczęszczać mają do wyż- 
szych zakładów naukowych w Poznaniu, 
zuajdą przy starannćj opiece i sumiennym 
dozorze, pomieszczenie w domu professora 
szkoły realnćj 
da $chmidia w Poznaniu 
przy ulicy świętomarcińskićj pod 1. 75. 
Bliższych szczegółów udzieli administra- 
cja „Kraju* — jak również administracja 
„Dziennika Poznańskiego'. 60(1-3). 


. a . 
Liebiga Extrakt z mięsa 
wyrobu Of Meat Comp. w Ameryce południowej. 

Ceny żniżone: 29(3)T 
10%. Y0. YVd. 1 dd. 

5 fl. 80 ct. — 3 fl. — 1 fl. 65 ct. — 90 ct. 

Główny skład utrzymuje Apteka pod białym Orłem 


A Siedleckiego w Krakowie. 


HANDEL WIN 


w kamienicy W. Leona Feintucha Rynek gł. Nr. 8 
w Krakowie, 
od lat 30 pod firmą PME. Silberstein, od lat 15 istniejący pod firmą 


„J. A. GRÓWPELD”* 


ma zaszczyt polecić swój znaczny zapas "WWK/ HM TW z różnych lat i w rozmaitych wy- 

borowych gatunkach. — Kontynując w Handla hurtownym Win stosunki z kupcami 

Królestwa Polskiego i zapewniając o staraniu, aby zaskarbione zaufanie usprawiedliwić — 
podpisany dla wygody Szanownćj Publiczności urządził 


miejscową sprzedaż win 


ząwszy od cen najniższych 
— zdr. 30 eent. 
75 


50 


po cenach umiarkowanych — cenom hurtownym odpowiednich, poc 
jako to: za butelkę stołowego wina . . < s 
starego wytrawnego z r. 1862 


» » n 


n 


maślarza 5 zr. 1866 
3 + maślarza wybornego . . . 1 
a > najlepszego czerwonego Erlauera — 
aa garniec stołowego wina . . . . . 1 

i postępowo po cenach wyższych. 
Za zwrotem flaszek próżnych, wartość ich zwróconą będzie. Zleceniom zamawiającym 
przesyłki, czyni się zadość wraz z załatwianiem ekspedycji granicznych kosztem najtanićj 


obliezonym. 
J. A, Grünfeld. 
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30 
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Najbogatszy i od wielu lat renomowany 


SKŁAD ZEGARÓW i ZEGARKÓW „M. HERZA" 


„Wiedeń, Stephansplatz Nr. 6 Aussenseite des Zwettlhofes* 


posiada wiełki wybór w najrozmaitszych gatunkach dobrze uregulowanych zegarków, 
jednoroczną daje gwaraneję, po cenach następnych : 


za które 


| Złoty zegar. damski emal. z djament....58 65 , 


Genewskie zegarki kieszonkcwe. i 
$ h > BNKOK...021huoós/ 2 40—48 ,„ 
IE W najlepszych gatunkach. 80 w. n 3 z kryszt, szkłem ...50—60 „ 
Na każdy uregulowany zegarek udziela się| z „ 2 podwójną kopertą50 56 , 
bilet gwarancyjny, nieuregulowany o 2 fl. taniój. | ,  Remonteirs......... 60, 70, 8%, 90—100 „ 
Męzkie zegarki: n p z podw. kopertą 90, 100—110 „ 
SŚrebr. cylinder z 4 rubinami ..........- 10—12 fl. EE" prócz powyższ ch, rozmaite inne gatnnki 
» „ zsprężynką.........--- gaj tod zegarkow zaj dają się na składzie. 
dł A z obwódką złotą i spręż ..13—14 „ À s Mia ; 
e J z dma rubinami ........ 15—17 , Srebrne zógarki przyjmoje się do pozł ocenia 
A >» z podwójną kopertą ...*'.15— 17 „ = Dp ae za cenę If. do Ifl. 50 ct. 
2 © z kryształowóm szkłem ..14—17 , | udxiki po 7 fi. 1 č 
” auker z 15 rubinami............ 16—19 „ | Budziki same zapalające świecę 9 fi. e 
? „lepszy, zsrebr. kopertami..20-23 „ | Budziki z narządem do wystrzału i zapalania 
M „ 4 podwójną kopertą....... e z świecy 14 fi. 
z sa lepszy .24 —28 , . i à 
5 ang. anker z kryształowóm szkłem.18—25 „ Wielki iite preen zegarów 
„ anker z podwójną kop. dla wojsk.24—26 , owycć 
u” i Remontoire nakręcany x boa... -58"-80 5 bijących godzin PS DEO cenach 28, 30. 
„  Remontoirs, z podwójną kopertą..36 -40 „ JĄCY 35 PA p 50:00 so 100 h 7 30, 
a ee azap ke NE krzyształ, E A š AEYN et kł y 
anker armóe-remontoirs.........- 38— ini 
Złoty cylinder Nr. 3 złota, 8 rub........ 30—38 > | ii „Największy skład skoda 
ze złotą kopertą.......... 37—40 „ pendułowych zegarów w pi AURYKI 
n anker s 16 tbai oca. casas 35—44 „ z dwuroczną gwarancją: 
ź A lepszy z złotą obwódką....45—60 „ | Raz na dzień naciągany....------*-- 10, 11, 12 A 
> a z podwójną kopertą... =... 56—58 „ |Co 8 dni........... 16, 17, 18, 19, 20, do 22 fi. 
x r ze złotą obwódką 65. 70, A bijący pół i całe godziny. .30, 33, 35 A. 
80, 90, 100--120 „, s bijący kwadranse i godziny .48, 50, 55 fi 
Regulator miesięczny. .......------- , 30, 32 A 


Damskie zegarki, 


Srebr. cylinder z 4 i 8 rubinami | Za opakowanie pendułowego zegara ...1 fl, 


n 
Złoty , Rej OCZ 25—30 ,„ Reparacje uskutecznione będą z wszelką 
» » SMAJOWANY + +23. iens 30—36 „ akuratnością, zamówienia za zaliczką pocztową na- 
„ zegar. damski z złotą-obwódką....35—40 ,„ |tychmiast będą wykonane; zwrócone zegary zamie- 
ú $ +- emal: x djamantami -38-48 |niamy natychmiast 51(2-50)T. 
" n z kryszt. szkłem. ..38—46 „ 
n a „ 2 podw. kop. 8 rub..40—48 „ | fjąpcZegarki przyjmujemy również w zamian."qqqqg 


a 4 
Elixir de Spa. 
Likwor trawiący, wyrabiany z roślin z okolicy Spa. Wyszczególniony został 
na wystawie ogólnćj w Metz 1861 r. Uzyskał medal na wystawie w Lon- 


dynie 1862 r. również i na wystawach: w Kolonji, w Dublinie, w Porto 


Likwor ten niezaprzeczenie należy do|skutecznie ma żołądek, wzbudza apetyt, 
napojów najsmaczniejszych, odznacza się Zza- przygotowuje i ułatwia trawienie, usuwa 


KRAJ z Wtorku 16 Marca 1869. 


Przy zbliżającćj się porze budowania , podpisany poleca 
PP. Właścicielom i Budowniczym 


swój komisowy skład 


PORAD- 


w całych i półbeczkach, oraz w całych ładunkach wagonowych 
po cenie fabrycznej. 


Podpisany również zwraca uwagę na swój skład 
tektur ogniotrwałych do pokrywania dachów 
a nadto obić pokojowych 


w najgustowniejszych deseniach i po bardzo tanich cenach. 


Maxymiljan Caro 


Kraków ulica Grodzka Nr. 108 w kamienicy p. Maciołka, 


HAASENSTEIN et VOGLER 


Ekspedycja anonsów 


w Wiedniu, Hamburgu. Berlinie, Frank- 
furcie nad Menem, Bassel, Zürich i Lipsku 


przyjmuje 
INSERATY, 
obrachowując takowe podług ceny przy- 
jętćj przez odnośny dziennik. 
Wykazy gazet i numera dziennika 


w którym nastąpiło ogłoszenie, przeseła 
gratis /ranco. 


Rabat oblicza podług norm przez dziennik 
przyjętych. (5) 


Józef Lipczyński 
krawiec męzki 
otwiera z dniem 1 kwietnia b.r. przy ulicy Grodzkiój 
pod Lipkami, obok Magistratu 
na lém piętrze 


Skład ubiorów męzkich. 


Udając się corocznie dwa razy za granicę w celu 
sprowadzenia najświeższych towarów, będzie w sta- 
nie odpowiedzieć wszelkim żądaniom Szanownćj Pu- 
bliczności, 1044) 


9(6-20) 


HENRYK KURTZ 


w Słuttgardzie 


właściciel fabryki sikawek znaniem chlubnem świeżo 
czterokolnych, tak ssąco- na Wystawie rekwizytów 
tłoczących, jako i tło- ogniowych w roku zeszłym 
czących, nakoniec Tẹ- w Brunszwiku — poleca 
cznych, tudzież właściciel wszystkim  interesowa- 


nym sikawki swego 
wyrobu, zbudowane 
według najnowszćj 


konstrukcji z zastóso- 

waniem nowego własne- 
go pomysłu, 

już dzisiaj skwapliwie przez 

inne fabryki przyswajanego. 


ludwisarni, 
obdarzony pierwszą nagrodą 
w Paryżu na Wystawie po- 
wszechnćj w roku 1867 
za 


NAJLEPSZE SIKAWKI, 


zaszczycony dalój medalami 
na innych wystawach i u- 


Zwraca się uwagę intereso- 
wanych, że jako właściciel 


ludwisarni, 


nabywa z pierwszćj ręki ma- 
terjały surowe, z których wy- 
rabia u siebie części mosiężne 
i miedziane potrzebne do si- 
kawek, które jak wiadomo, 

stanowią najważniejszy mecha- 
- nizm sikawki; jest przeto tylko 
z tego powodu w możności po 
najniższych cenach dostarczać 

swoich wyrobów. 


Nabyweom zaręcza się przez dwa lata za dobroć i trwałość sikawek, i z gotowością uskutecznia się bezpłatnie 
w tym przeciągu czasu naprawę wszelkich uszkodzeń, jeżeliby te z niedokładności wyrobu pochodziły. 


We wszystkich głównych miastach Europy założył podpisany 
Sg Na HE A EBW. 
gdzie znajdują się na okaz sikawki różnćj budowy. 


meg Dla Galicji, wraz z Wielkiem księstwem Krakowskiem, E 
BRukowiną i dla Sziązka, ludzież Królestwa Polskiego. taki 


Skład główny jest w Krakowie 


Stósownie do powyższego ogło- 
szenia, polecam rzeczony 


/ Skład Sikawek 


Szanownym gminom; miejskim i 
wiejskim, pp. właścicielom fabryk, 
domów i dóbr ziemskich; oznaj- 
miam oraz, że skład ten znajduje 
się 


w domu pod l. 378 przy ulicy 
Szpitalnćj, obok Małego Rynku. 


powierzony 
firmie W. Eminowicza 


gdzie nabyć można (loco Kraków) 
sikawki po cenach fabrycznych Za 
fakturą podpisanego. 


Pan Wincenty Fmino- 
wiez przyjmuje wszelkie zamó- 
wienia i upoważniony jest według 
uznania swego czynić wszelkie mo- 
żliwe ułatwienia nabywcom moich 
wyrobów, a mianowicie mocen jest 
wypłatę należytości podzielić w ra- 
zie żądania na raty, z doliczeniem 
naówczas, według zawrzeć się ma- 


jącej umowy, procentu 6 od sta. 


wF Cenniki "GER 


przesyłam na żądanie. 


paćchem najdelikatniejszym i smakiem wy- |ciężkość, niesmak, osłabienie, uśmierza bo- 
leści żołądkowe. 

W krajach ciepłych, albo podczas mo- 
cnych upałów, napój ten jest wybornym 
środkiem przeciw dyariom pochodzącym 
z nadużycia owoców, albo napojów zimnych. 


bornym. 

„Szczególnićj paleca się go osobom osła- 
bionym, albowiem własność tego napoju 
najskutecznićj działa na organa trawiące, 
co więcćj rośliny, które w skład jego 


Stuttgard d. 20 październ. 1868. 


Henryk Kurtz. 


W. Kminowicz. 


4(4)T. 


wchodzą, działają zbawiennie na organ| W czasie cholery oddaje Szczególne za. 

mózżgowy. sługi przez swoją własność rozgrzewającą, 
Ztąd téż polecamy go w razach wielkie- przeciw spazmom, działając Skutecznie na 

go osłabienia, mdłościąch, w ogólności we,organ trawienia, utrzymuje organizm w po 

wszystkich razach, gdzie potrzebna prędka żądanym zdrowiu. 

pomoc, by odzyskać przytomność. | Jednóm słowem używany w miarę, li- 
Używany z wodą lub czysty, pół godzi-|kwor ten jest napojem zdrowia. 

ny przed jedzeniem, rozgrzewa, działając 


Schaltin Pierry et Comp. w Spa. 
Główny skład dla Galicji 
ME” u Bonifacego Stillera we Lwowie ag 
Jedna flaszka kosztuje 4 złr. — pół flaszki 2 złr 50 ct. wal. austr. 


= ) 
Właściciele: Adam Sapieha — Szymon Samelson — Leon Czarliński 


Następujący list, odnośnie do umieszczonego powyżćj inseratu o sikawkach, może posłużyć za świadectwo doskonałości wyrobów fabryki 


Henryka Kurtza w Stuttgardzie. 


W składzie głównym sikawek p. EMINOWICZA w KRAKOWIE nabyłem dla państwa Siedliszowice sikawkę dwu- 
kolną z przyrządem odpowiednim za cenę Złr. 274 w. a. Sikawka rzeczona obsłużona przez cztórech ludzi wyrzuca 
w jednój minucie */, wiadra wody, przenosząc wodę z ziemi na dach drugiego piętra z taką siłą, że zrywa cegły na 
szczycie dachu leżące. 

Fakt ten podaję dla tego do publicznej wiadomości, aby wskazać interesowanym drogę, gdzie dobre i tanie sikawki 

` nabyć można. 
Leon Kulawski 
pełnomocny rządca dóbr Siedliszowice z przyl. J. Wnéj Zofii hr. Załuskićj własnych. 


- Stanisław Czarnecki. — 
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" KSIĘGARIETA 


JÓZEFA CZECHA 


w Krakowie 
poleca następne dżieła 


po cenach zniżonych : 


zamiast tylko 


złr. ct. złr. et. 
Triplin, Amazonka . . . . . - Żak ZH 
Asmodeusz w Paryżu. ... 7 — 350 
Dwa duchy, powieść . ... 2350 1 25 
12 ro cudownych dzieci . . 4 75 4 — 
BODNYCYNE=A X gł +05 p ESAE pti 
Higiena polska z ryem. 2tm. 8 — 4 — 
Maskarada w obłokach Zim, 5 — 2 50 
Najnow. podróż do Danii itd , 
ALU WSEPDBY ZSZ 450 228 
Powrót z pod Berezyny .. 250 4 25 
Korzeniowski, Stary kawaler 4 — — 50 
Dziewczyna i Dama. . . . . 1 — 50 
Kraszewski, Tenczyńscy, Dra- 
abo ZE A E 2— 4 — 
Starościna Bełzka . . . . .. 4— 8 — 
Powiastki i Obrazki historycz. 2 — 4 — 


Berwiński, Studja o gusłach, 
czarach ild., 2 tomy. « . 4 — 3 
Bizardićre, Bezkrólewie po Ja- 


BIEGUN esy E pzd 3-25 - 1 = 
Bielski, Dalszy ciąg Kroniki. 4 — 5 — 
Cuvier, Historja nauk przyro- 

dzonych, 5 tomów , . . 18 — 9 — 
Dzieje rzymsk.-katolie. kościoła 250 12 
Elementarz polski, przez Grozę 1 25 — TG 
Encyklopedja dla dzieci 3 tomy 5 — 2 50 
Encyklopedja dla płci żenskiej, 

DADON = 2 AA AA 5— 250 
Gąsiorowski, Zbiór wiadomości 

do Historji lek. w Polsce 18 — 9 — 
Godzina czytania dla dzieci. . 4 — — 8 
Historja rzymska w 49 obrazach 

(sztychy) in 4to przed- 

BIAWIÓNA FRZ 5— 5— 
Podlewski, Pismo Ste. 2 tomy 3 30 1 50 
Jakubowicz, Filozofia chrześ- 

ciańska życia, % tomy . 11 25 5 — 
Inventarium privileg, Parisiis . 5 — 5 — 
Konotata wypadków od 1654 

BAY Te PRSMŚE 225 1 — 
Kowalski, Wspomnienia 2 t. 3 34 480 


Kitowiez, Opis obyczajów za 
Augusta III, 4 tomy .. 6 4 
Księga świata z kilku lat, Rocznik 12 — 6 — 
1 U 
p 


Lazarica, Ustęp pieśni serbsk, 25 6 
Lamartina Pamiętniki, 2 tm. — 4 
Miniewski, Filozofia — Niefi- 

lozofia w bajkach, 2 tm. 2 25 a 
Natura w swoich zjawiskach . — 75 — 5 
Nowosielski, Pisma krytyczno- 

filozoficzne, 2 tomy 5) ——*-9%5 
Narbut , Pisma historyczne 

2:40" ryśe = E e E 5 — 8- 
Nauki do przygotowania do 

pierwszej Komunii ... 1 75 — 5 
Ostrzyhowski, Klefi, nowe 

poezje « « + * ++ -... 1 75 1 
Ostrowski, Listy z podróży do 

stepów Kirgis-Kajs, 21 525 45 
Poujoulat, Historja rewolucji 

„ franeuzkićj, 2t, z rye, . 750 3 Se 
Pieniądze. Sztuka dorabiania sję 2 25 1 — 
Płaczkowski, Pamięnik o Hisz- 

2 U ORNE ER A ży JUDE Rt 
Putiatycki, Theologia Moralis, 

2! tomy: 15, AU WŚ 05585 
Rakowski, Pamiętnik z r. 1701 1 — — 5 
Reja z Nagłowie Pisma z portr. 

autora „« «4020, w i Dane 4 — 
Siemieński, Kartka z dziejów 

sztuki i poezji. - « « . . WIZ SOHO 
Waga, Historja polska dla 

młodzieży © . «: « «... 950 4 50 
Mis Edgewort, Czytelnia dla 

dzieci, 2 tomy .,, , Di PZ 
Ziemioznawstwo powszechne 

z rycinami NA 


; Zarazem poleca niewielką jeszeze licz- 
bẹ niektórych dzieł Syrokomli — jak nie- 
mniéj Kazania passyjne i przygodne X, Księ- 
żarskiego — i wiele innych dzieł w języku 
polskim, które na zamówienia z prowineji — 
za pocztowa zaliczką wysyła. (63) 


W drukarni Karola Budweisera. 
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